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e Ostatnia kosmetyka e Ludzie dobrej roboty 

e Skrócenie terminu budowy o 9 miesięcy 

NA BUDOWIE PRZEJSCIA PODZIEMNEGO U ZBIEGU ·1 
ULIC KILINSKIEGO I TRAUGUTTA TRWAJĄ JUZ OSTAT
NIE PRACE ZWIĄZANE Z KOSMETYKĄ I PRZEKAZANIEM 
DO UŻYTKU PAWILONÓW HANDLOWYCH WEWNĄTRZ 

TUNELU. 

ponad 9 miesięcy. zamiast iak 
pia.nowa.no w cyklu normatyw
nym przekazania do użytku tej 
budowy 30 kwietnia 1974 r. bę

dzie ono całkowicie ukończone 

i oddane do ekst>loatacjl 20 li11· 
ca br . 

Dluga jest lista ludzi dobrej 
roboty, dzięki którym poważnie 

skrócono termin ukończenia tu
nelu. 

z Miejskiego Przeds. Robót 

Na konferencji w Helsinkach 

Kiedy wczoraj przed polud
niem odwiedziliśmy budowę, 

brygady z Szydłowieckich za
kładów Kamiehia Budowlanego 
były zatrudnione przy zakłada

niu wykładzin ściam polerowa
nych z marmuru bu!garskiei,:o. 
a robotnicy z Przedsiębiorstwa 

Budowlano-Remontowego Han
dlu Wewnętrznego szybko i 
"prawnie uwijali się pr.zy koń

cowych robotach związanych z 
przekazaniem do użytku kwia
ciarni, punktu informacyjnee-0 
sprzedaży biletów do kin i te
atrów. kabin telefonicznych 1 
kiosku „Ruchu 0

• Samo przej
ście, którego głównym wvko
nawcą jest Miejskie Przedsię
biorstwo Robót Drogowych w 
Lodzi, inwestorem ZaTZąd 

Dróg i Mostów, a projektantem 
- Biuro Projektów Budownic
twa Komunalnego w Lodzi, li
czy 2.116 m kw. powierzchni 
użytkowej i 2,5 m wysokości. 
W przejściu zainstalowano 240 

punktów śWietlnycb, zaś na po
wierzchni i w rejonie dworca 
kole'jowego dalszych 310 lamp 
Ułożono około 10 tys. m kabli 
wysokiego napięcia, okolo 5 tys. 
m kabli nlskiego napiecia 1 
około 7 tys. m kabli oswietle. 
nlowych. Na .,dachu'• tunelu 1 
w jego sąsiedztwie wybudowa
no 2 parkingi wokół dworca. 
zmodernizowano ul. Kilińskiego 

na odcinku Tuwima-Narutowi
cza i położono nowe tory tram
wajowe. Przy budowie, oprócz 
głównego wykonawcy, brało 11-

dział 15 podwyke>nawców, m. in. 
Plockie Przeds. Robót Mosto
w;vch. 

Drogowych najbardziej wyróżni
li się robotnicy drogow1 
B. Robak. St. Sujkowski, s. 
Dolat - brukarz Cz. Pakuła, 
kierownik budowy - St. Sul--

Radziecki projekt deklaracj~ 
o podstawach bezpieczeństwa 

europeiskiego 
W środę na odbywającej się 

W Helsinkach konferencji w 
•prawie bezpieczeństwa i współ
pracy w Europie kontynu•Jwa-

Posiedzenie 
komisji 
purlyino
rzqdowej 

dis inwestycji 
ł bm. odbyło się pod prze

wodnictwem wicepl'e:tesa Rady 
Ministrów Jana MitL·ęgi kolej
ne posiedzenie komisji par
tyjno-rząd<>weJ do spraw in
westycji, na którym dokona
no oceny wdrażania nowych 
cykli realizacji inwestycji. A
naliza wykazała, że w zasa
dzie wszystkie rozpoczynane 
w 1973 r, iltwestycje planu 
centralnego zostały objęte no
wymi, skróoonymi cyklami re
alizacyjnymi, Natomiast wdra
żan.io skróconych cykli w in
we•tycjach kontynuowanych 
wymaga dalszych konsekwent
nych prac. Opóźnienia w u
staleniu skróconych term.inów 
oddawania do użytku inwes
tycji kontynuowanych odno
szą się przede wszystkim do 
inwestycji rad narodowych z 
wyjątkiem bnd.owuictwa ~ie- ' 
szkaniowego oraz do in westy
cji spóldzielczosci. 

W związku z podjętą przez 
rząd uchwalą w sprawie 
zwiększenia zakresu inwesty
cji modernizacyjnych I zwią
za_n~cb z tym preferencji, ko
m1sJa rozpa trz.yła i zaakcep
towała kryteria kwalifikowa
nia tych inwestycji. Na tym 
tle rozpatrzono również struk
turę inwestycji przemysł o· 
wych, realiz<>wa.nych w bieżą
cym 5-leciu. 

Rozpatrzone zostały ponadto 
kierunki rozwoju produkcji 
ma.s_zyn budowlanych i urzą

dzen dla budownictwa do 
1980 r. Zaspokojenie szybko 
wzrastających potrzeb budow
nictwa oraz konieczność 
zwiększenia wydajności pracy 
wyma~ają przyspieszonego 
rOZWOJU n<>WYCh maszyn i u
rządzeń, 

na. była debata generalna. Obra
dom sesji przedpołudniowej, 
która rozpoczęła się o 11.30 
czasu miejscowego przewodni
czył minister spraw zagranicz
nych Bułgarii - Petyr 1\'J.lade
now. 

Pierwszy zabrał glos mini•ter 
spraw zagranicznych NRD -
Otto Winzer. Zwrócił on uwagę 
na znaczenie układów zawar
tych przez Związek Radziecki, 
Polskę, Czechosłowację i NRD 
z Niemiecką Republiką Fede
ralną. 

Następnym mówcą był mini
ster spraw za.granicl!'lnych NRF 
- Walter Scheel. Stwierdzi! on, 
że obecna konferencja oznacza 
coś całkowicie nowego w Eu
ropie. Podkreślił, że układy za
Wal"te przez NRF ze Związkiem 
Radziecl<im, Polską, NRD I 
Czechosłowacją mają ws11ólną 
podstawę, gdyż za punl<t wyj
ściowy przyjmują rzeczywistą 

W Chile • zn1es1ono 
slon wyjqtkowy 

Prezydent Chile Salvadore Al
lende podpisał w srodę <lekrrt 
znoszący stan wyjątkowy w 
całym kraju, ogłoszony w u
biegły piątek po niemianym za
machu stai.,,u. Prezydent po
wziął tę decyzję w związku z \ 
normalizacją sytuacji we wszy
stkich prowincjach. 

Mole • • 
ZDIWU 

Coraz więcej rolników, 
zwłaszcza w południowych 1 
południowo - wschodnich re
jonach kraju, przystępuje do 
zbioru rzepaku ozimego, któ
rym obsiano blisko 300 tys. 
ha. Po województwie rzeszow
skim, które pierwsze rozpo
częło „małe żniwa" - do ko-
szenia rzepaku wyruszyli 
również rolnicy woj. kiele-
ckiego, na Pomorzu, Mazow
szu, w Wielkopolsce, a także 
w innych wojewó<lztwach, 
zwłaszcza na glebach lżej
szych. O ile na<lal utrzyma 
się trwająca drugi tydzień 
upalna pogoda, to w najbliż
szych dniach rozpocznie się 
również zbiór jęczmienai ozi
mego. 

Współpraca Polska-NRD 
w dziedzinie ochrony środowiska 

ł bm zakończyły s!ę rozmo
wy delga.cj i rządowych POl51K!ej 
Rzeczypospolctej Ludowej i 
Niemieckiej Repwbliki Demo-

Sqjom 

sytuację na naszym kontynen
cie, Tylko na tej podstawie o
przeć można dalsze dążenia do 
poprawy stosunków, do odpn:
żenia i współpracy. 

Minister spraw zagranicznych 
Luksembul'ga, G. Thorn, pozy
tywnie ocenił wyniki wielo

(Dalszy ciąg na str. 2) 

\llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll!, . . . . . -- -i Posiedzeni·e i . . . -
i Biura Politycznego KC PZPR i 
- -5 Biuro Polityczne KC PZPR na. posiedzeniu w dniu 4 5 
: bm. rozpatrzyło informację o stanie realizacji wyty. : 

§ f:i;~~!o-~;;~~iz~~~!~~:~e~~ ~I s;~::;::i ~hał~l~~::zn~~~ § 
: się z kierunkami d·zialania Federacji Socjalistycznych : 

§ ~Y\~~~:u~:e1~~~od;::!~sz~ol:~~e;~ !\~~:ln~ś~it';~~~/.ozy- i 
: Biuro Polityczne KC PZPR omuwiło problemy dosko- : 
: nalenia struktury i pracy komitetów partyjnych, wy- : 
5 nikające z uchwały VI Zjazdu. 5 
5 Biuro Polityczne do.konało również oceny wpływu roz- 5 
: szerzającej się współpracy gospodarczej z zagranicą na : 
: modernizację wyposażenia technicznego i unowocześnie- : 
5 nia struktury asortymentowej produkcji w przemyśle. 5 
5 Biuro Polityczne wysluehalo informacji rządu i Cen- 5 
: tralnej Rady Związków Zawodowych o realizacji bieźą- : 
: cych zadań produkcyjnych i warunkarh pracy załOg. : 
5 Biuro l'olityczne z uznaniem odnosi ~ię do uzyskanych 5 
: dobrych wyników pracy załóg przedsiębiorstw przemy- : 
: słowych, budowlanych i tra.nsporiowych w trudnym o- : 
: kresie letnim. : 

- -! Biuro Polityczne zaleciło instancjom i organiza.cjom ! 
• partyjnym, ogniwom administracji państwowej l związ- :i 
: kom zawodowym wzmożenie troski o zapewnienie w :5 
5 tYm okresie pełnego wykonania zadań produkcyjnych w • 
: bezpiecznych dla pracy warunkach. Zalecono zwłaszcza : 
: otoczenie większą dbałością tych, którzy pracują na naj- : 
$ bardziej trudnych stanowiska.eh pracy. $ 
n„„„„„„.„„.„„.„„„„„„.„.„„.„.„„„„.„„„„.„.„„.r 

Kłopotliwa sprawa 
16dzkiei nitrogliceryny 

(lnłormacia własna) 
W op.ubliilmwa.nym wczoraj komunikacie In&tytutu Leków 

MZiOS, ostrzegano przed użyciem leku o naz;w1e „nitrogll· 
cerinu1n" w tabletkach. Ten niezmieruie ważny lek, mają
cy zasadnicze znaczenie w wypadkach tzw. dusznicy b1>le
snej, produ.lrnwany jest przez lódZką Spóld"Z.ielnię Pracy 
„Organica". Dlatego też o pełniejsze wyjaśnienia poprosiliś

my prezesa spółd'Zielni - l\f. WAS1AKA. 

- Komun tkat ten byl dla nas 
wszystkich olbrzym im za.sko
czeniem. Przecież dopiero co 
przeprowadzane kontrole jako
sci pI"O<I ukowa.nych przez nas 
leków zostały ukończone z wy. 
nikami całkowicie pozyty·wuy
mi. Zresztą w toku produkcji 
i później. system wielokrotnych 
kontroli jakościowych w za.sa
dzie uniemoż.Lhwia wypuszczenie 
partii leku o niewłaściwych pa. 
rametrach technologicznych. 

- Co jednak zrobiono w tel 
alarmowej sytuacji? 

- Natychmiast przy udziale 
przedstawicieli Wydziału Zdro
wia RN m. Lodzi i z pomocą 

specjalistów z Instytutu Leków 
zaczęliśmy sprawd·zać wyniki 

a>naliz zanotowane w naszym 
laborato.rium. Takie bada·nla 
każdej partii, ka;i;dego leku są 

zapisywane bardzo skrupulat
nie. Zda.jemy sobie doskonale 
sprawę ze specyfiki tego leku, 
toteż badania kontr<>lne prowa. 
dzone są zawsze już w trakcie 
procesu technolog1cznego. Z 
każdej serii, także tej zak!we_ 
S't!<>nowa•nej o niumerze 21':l73, 
7.0&taw'.<lłmy tz·w. ko111trp:-6bv 
One także poddane zostały na
tychnniast szczegółowym bad•
niom. 

- z jakim wynikiem? 
- Spraiwa je~t d•la nas cał-

kowicie niezrozumiała. Wszys.t-

(Dalszy oiąg na str. 2) 

W czasie wczoraJszej konfe
rencji prasowej. którą prowa
dził naczelny inżynier Zjedno
czenia Budownictwa K-0munal
nego w Lodzi. przewodniczący 

Rady Budowy przejścia podziern 
nego - E. Wiśniewsk.i, poinfor- ! 
mowano cjziennikarzy. że dzleki 1

1 ofiarności wszystkich brygad . 
zarówno głównego wykonawcy I 
jak i podwykonawców. skrócono 
termin budowy pierwsze~o w 
Lodzi przejscia podziemnego o 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

H. Joblnńs.kl 

na zf emi krakowskiej 
ł bm. przewodniczący Rady 

Pa11stwa Henryk Jabłoński przy. 
l?Ył n-a ziemię krakowską. 

U' towarzystwie gospodarzy 
województwa Józ,efa Klasy i 
Wita. Dra,Picha zwiedził on bu
dowę największej w kraju e
lekt1·1>wDi (tzw. szczytowo-pom
powej) „Porąbka-żar" w pow. 
żywieckim. Będzie to ważny o
biekt w krajowej energetyce. 
2 agregaty prądotwórcze dostar
czą taniej energii elektryc·inej 
już w 1976 r. 

Henryk Jabłoński w d',1i11 ł.07.1973 na terenie budowy hydro
clel<lrowni szcz;vtowo-pompoweJ Porąbka-żar, scrctecznic wi
tany przez przedstawicieli społeczeństwa powiatu żywierkler,o . 

CAF Sochor - te~efot<> 

Ulewa w czasie upałów 
Wczorajsza burza i ulewa 

zaskoc~yła ło<lzian. Cóż, pod
czas kilkunastu dni pięknej, 
upalnej pogody prawie od
zwyczailiśmy się od deszczu. 
Na szczęście nie zanotowano 
poważniejszych strat ani a· 
warii. Straż pożarna · nie mu. 
siała interweniować. Trochę 
kłopotów miało tylko MPK. 
Kilkunastominutowa ulewa 
spowo<lowala, że w kilku 
miejscach zalane zostały tory 

Grad uszkodził 
szyby 

" Jumbo" 
Ostatmio ogromny odrzutowiec 

pasażerski linii lotniczych „Pan
American0 z 2l25 pasaże.rami na 
pokładzie lądował „na ślepo" 
na Jondyńslcim lotnisku Heat
hrow. W czasie lotu grad u
szkodzi! zewnętrzną warstwę o
kien w kabinie pilota . Pilot 
zmuszony był włączyć urządze

nie do automatycznego lądowa

nia, a pozostali członkowie za
łogi wyglądając przez boczne 
o!Gna kabiny meldowali mu po
szczególne fazy operacji. 

Po wylądowaniu już na pa
sach lotniska pilot miał tak 
s!abą widoczność, iż nie zdecy
dował się na kołowa.nie do han
garu i samolot musiano holo
wać. Do zniszczenia szyb doszłc 
na wysokosci okoto 3,5 tys. me
trów w czasie ciężkiej burzy w 
pobliżu Londynu. 

tramwajowe i w związku z 
tym wystąpiły zakłó:::enia w 
rucbu. .Awarie wystąpiły na 
ulicach: Kilińskiego, przy 8 
Marca, Telefonicznej przy Są
deckiej, na skrzyżowaniu Na
rutowicza i Kopcińskiego o
raz na ul. Rzgo wsikiej. We 
wszystkich jednak przypa-
dkach po kilkunastu minu-
tach tory zostały oczyszczone. 

Niestety ulewa zalała piw

nice niektórych domów. Naj

bardziej chyba ucierpiał no

wy budynek Spóldz. Mieszk. 

„Bawełna" przy ul. Leczni

czej 17, gdzie woda lała si~ 

po schodach. Zachodzi obawa, 

że ucierpiały również m iesz

kania osób, które aktualnie 

znajdują· się na urlopach. Sy

tuacja jaka wytworzyła się w 
tym bloku nie najlepiej świa

dczy o jego budowniczych. 
J, c. 

Zakaz noszenia 

kra.tycznei. Delegacji polskiej 
przewodniczył wiceprezes Rady 
M\ni.strów Zdzishaw Toma! a 
delegacj i NRD - wi.cept::?'zes 
Rady Mi.nistrów i m imstH o
chrony środow!ska i g·03p<>da r
ki wodnej - Harns Reichelt. Na 
zakończen ! e r<Yamów prze-.\„<>td
niczący delegacji podpisali u-
mowę o wspótpracy m:ędzy • 

Piosenka 
żołnierska 

podbiła 

Kołobrzeg 

dłuyich włosów 

i minispódniczek 
Rząd Syjamu zabron i ł nosze

n ia długich włosów i mirnspód
n iczek praco\\m>kom urzę<lów 
państwowych i publicznych. 
Po.nadto p.eTsoinelowi tych u
rzędów za.bramia się no$en :.a 
pasków na tzw. obniżone.I talii. 

Nowe przepisy. które <>tny
mały moc obowią.zwjącą w po
niedziałek. spot~aly się ze 
s.przeciwem ze strony przedsta
wicielek .pici p'ę.knej. Tw1e:·d7ą 
one l>owiem . że zakup nowych 
spódnic o odpe>w:edn.ej ilu.:io
§ci naraz\ je na dooatlmwe ko
s.z.ty. W związku z tymi p•·ote
stami postanowiono udzieLć naj
bard·zlej potrzebującym Jcrótko
trwa·lych pożyczek na zakup 
nowej garoeroby, 

Po1ską i NRD w d·zie·dl ;·nie 
k:szlaH<>wan'a i o-chrony środo

wiska. Umowa służyć będz'e 

urzeczywistn :an:u k ierunkowych 
ust.a.leń spo11kania delgacjl par
t~·Jno-1rządowych PRL i NRD, 
które odbyło się w cze!'weu br. 
w Berlinie. 

Umowa reguluje całokształt 

\\"Spólpracy między Po·lską i 

NR.O w dz'edzi. n"e ochrony śro
dowiska. Stanow! ć ona bo<dz·e 
podstawę do wszech.stron:iej 
w,vm ia'!l y doświad•czeń, prowa
dzenia wspólnych prac badaw
czych. kooperacji i specj,il !za
cj i pordukf.!ji. a także współ

dzi ałamia przy budowie ':JlOW)'eh 
oraz moderniza-cji istn;eją•,ych 

zakladów i lmnych obie·któw na 
obszarze przyg,ra•nicznym. ktć„re 

mogą \\·yw ierać wpływ na sla•n 
środowiska. Real'z.acja u!l1owr 
służyć będz i e także urzeczY':v1st_ 
n iani u. ziadań ochrony środowi
ska z,godinie z za.lożenlami k0m
pleksowego programu socjali
stycżnej ·· integratji · kra'jów 
RW.PG. 

Formalności w pasie konwencji z CSRS 
Słońce i piękne dekoracje 

miasta. I amfiteatru, wielkie 
zainteres<>wanie tysięcy tury
stów z całej Polski i gości 
zagranicznych, tłok na uli
cach i plażach - oto atmos
fera Kołobrzegu ł bm. w 

Wiele nieporozum1en wyni
ka przy organizowaniu wy
cieczek w pasie konwencji 
turystycznej w CSRS. Jak in
formuje .korespondent PAP w 
Zakop.anem, tamtejsze biura 
pod~óży organizują wycieczki 
w ramach konwencji, jednak 
nie wszyscy mogą z nich ko. 
rzystać z powodu niedopeł

nienia obowiązujących for
malności. 

Przypominamy więc zasady 
wyjazdów na obszary objęte 
konwencją turystyczną. P rze
kroczenie granicy odbywa się 
na podstawie przepustek wy

dawanych obywatelom pol-

skim po ukończeni u 16 lat, 
Uprawniają one do przekro
czenia granicy z CSRS na 6 
dni i ważne są w okresie 3 
miesięcy. Na wniosek szkpl, 
instytucji organizacji turysty
cznych i społecznych wydawa
ne są też prz€\Pustki z.bioro
we. 

Przepustki wydawane są -
za. okazaniem dowodu osobi
stego z wpisem uprawniają

cym do przekroczenia grani
cy PRL - w posterunkach, 
komi · eh, lub komen-
da MO, właściwych dla 

( 
jsca zamieszkania _ubiega-

jącej się osoby, bądź w dniu otwarcia !festiwalu Pio-
miejscu czasowego pobytu. senki żołnierskiej „Kołobrzeg 

Turystom wyjeżdżającym 73". Prawie 5 tys. widzów u-
na podstawie przepustek w czestniczylo w dwu koncer-

tach - popołudniowym ama-
pas konwencji turystycznej torów, którzy wykonali 32 
CSRS przysługuje prawo WY- piosenki żołnierskie, poświęco-
m iany równowartości 80 zł ne 30-letniej historii LWP i 
dziennie na osobę (50 koron), wieczornym zawodowcow. 
nie więcej jednak niż 480 zł W kon cercie „To tytko woj-
na osobę (300 koron). Wymia· sko" 29 piosenkarzy krajo-

wych i 6 reprezentantów ar-
ny dokonuje się niezależnie mii krajów socjalistycznych 
od wykupionych świadczeń w przedstawiło m. in. nowe pio-
biurze podróży. Wymiana senl<i, wy101tione z konkursu 
wpisywana jest <lo książeczek ogłoszonego w ub. roku- przez 
walutowych i obciąża roczny. GZP WP. Przyjmowane byl;v 
limit przyd"Zial-u dewiz stano- serdecznie, a. w takt niektó

rych melodil bawil się cały 
wiący równowartość 7 tys.

1 
amfiteatr. 

złotych, ================ 

I 



Współpraca 
przemysłów 

Na kont crencji w Helsinkach Porozumienie 
radziecko -
oustriockie 
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W trosce o dobrą pracę . : 
sa.mochodowych 
Polski i ZSRR 

Od 28 czerwca do 4 lipca w 
Warszawie i Szczecinie odl>ylo 
1ię VIII posie<lzenie stałej gru
py roboczej dis wspelpracy go
spodarczej i nauko\I o-tccl1111.ez
nej w dziedzinie przemysłu sa
mochodowego pomiędzy Mini
sterstwem Przemysłu Samocho
dowego ZSRR i Ministerstwem 
Przemysłu Maszynowego PRL. 

Na zakończenie obrad prze
wodniczący -01>u delegacji wice
ministrowie Wiktor Guruszkin 
i Janusz Szotek podpisali pro
tokół. 

Op1·ócz zagadniefl bieżącej 
współpracy, do której oalcży 
tradycyjna i owocoa' współpra
ca w produl\.cji sainochodu „Zi
guli•' i HFiat 125p", wiele Hwagi 
poświęcono uzgod nieniu prob~e
mó\V perspektywicznej współ
pracy w lak ważnej dla gos
podarki obu krajów dziell~inie 
przemysłu. Rozwój przemysłów 
111otu-ryzacyjnyc h naszych li.ra
jów stwarza szeroką płaszczyz
nę współpracy również w na
stępnej ph~dolat<·e, e-lównie na 
drodze pogłębienia i rozsrerze
nia wzajemnych dost.aw ~amo
chodów osobowych i ciężaro
wych oraz części i zespołów lrn
operacyjnych, obsługi teehnicz
nej i zabezpieczenia w części 
za1nienne. 

(Dokończenie ze str. 1) 

stronnych rozmów przygof>Owa
wczych, które umożliwiły lrnn
terencjl zajęcie się obecnie kon
kretnymi zagadnieniami żywot
nie interesującym; wszystkie 
uczestniczące pa1istwa. 

Minister spraw zagranicznych 
Norwegii, Dagtinn Vaarvik 
zwrócił uwagę na pozytywne 
zmiany, które 11aszly w ostat
nich latach w Europie. 
Charakteryzując konlerencję 

kolejny mówca, minister ,praw 
zagranicznych Francji, Michel 
Jol>ert, zauważył, te oto znała· 
zły się obok siebie dwa &wia
ty europejskie i próbują zro
zumieć się nawzajem. Dialog 
taki był kiedyś nie do pomy
Slenla. 

Ostatni przemawiał 
przedpołudniowej 

spraw zagraniczqych 

Pogoda 

na sesji 
minister 

Hiszpanii 

Dziś zachmurzenie umiaTko
wane, okresami duże i miejsca
m i, w goozinach popolu<inio
wych przelotne opady oraz bu
rze. Temperatura minunalna 
12-15 st. C. maksymalna w 
granicach 25-2.8 Wiatry slabe t 
umiarkowane z· k ierunków pół
nocno-wschodnich. Jut ro pogo
da bez zmian, temperatura 
maksymalna w gramcacn 26-
2-9 st. C. 
Słońce zajdzie dz;iś o godz. 

20.05 a jutr-o wzejdzie o 3.28. 
Imieniny: Antoniego, Karoli

ny. 
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• -- -- -i Spotkanie łódzkich dziennikarzy i 
5 5 
: z Morionem Kruczkowskim 5 
5 : 
• Wczoraj w Klubie Dziennikarza odbyło się spotkanie lódz- : 5 kiego środowiska dziennikarskiego z I zastępcą kierowniKa : 
• Wydzialu Propagandy Prasy i Wydawnictw KC PZPR : 

-
§ Marianem Kruczkowskim. Obecni byli również sekretarze ._: 

KL i KW PZPR J. Chal>elski i J. Dębowski oraz kierownik 
: Wydz. P rop. KL PZPR - z. Faliński. : 
: W swoim wysta,pieniu M. Kruczkowski przedstawi! aktualne : 
: problemy polityki wewI\ętrznej I międzynarodowej oraz : 
: z\vrócil uwagę na rolę I zadania środków masowego przeka- : 
: zu. Spotkanie zakończyła dyskusja, p-Odczas której M, Krucz- : 
: kowski odpowiadał na liczne pytania dziennikarzy. : 
: Ud : - -i111111111111111111n11111111111111111111111111111111111111111111111111111ii 

,,Z~ dwunasta'' 
(D&!{micz.e.nie ie st!". 1)' 

ezewskl; , li• Plockiego Przed , 
Robót Mostowych - cieśl a mo
stowy - P. Piotrowicz i k lf'
rownik budowy - inż. L, Ko
walewski; z Miejskiego Przeds. 
Instalacyjnego - kopacz - E. 
Cywiński, kopacz-monter 
T. Kierzynoga i kierownik grupy 
robót - J. Rubak, z Miejskie
go Przeds. Robot. Instal. Elektr. 
i Cieplowniczych - monter bry
gadzista - M, Milczarek, elek
tromonterzy M. Pawllkow
slcl, R. Pawlikowski, kierownik 
grupy robót - inż. z. Maty
siak i kierownik budowy 

H. Mlkzarek, z SzydlOW1ecklch 
Zakładów Kamienia Budowlane
go kamieniarz - osadzacz 
K. Lewy l kamieniarz - który 
pracował w Lodzi przy budowle 
Teatru Wielkiego, a w Warsza
wie przy budowie P.KiN, odzna
crony Brąz.owym Krzyżem za
slugi - J. Grzebuła; z Przeds. 
Remontowo-Budowlanego Han
dlu Wewnętrznego - murarz -
z. Tomczak, murarz-brygadzi
sta - przodownik Pracy Socja
listycznej I Zaslużony Przodow
nik Pracy Socjalistycznej 
E. Reuhl oraz kierownik grupy 
robót - R. Czech, 

(j. Itr.) 

La.urea no Lopez Rodo. 
Stwlerdz.il on, że przyjęcie przez 
uczestników obra4 zasady peł
nego uzgadniania każdej decy
zji podkreśla suwerenność i 
równość wszystkich państw. 
Opowiedział się za przezwycię
żeniem w Europie podziałów na 
bloki wojskowe ale wskazał, że 
i w istniejącej sytuacji można 
wicie zdziałać. 

• • 
Delegacja związku Radzlec· 

kiego rozpowszechnlla w srodę 
tekst projektu deklaracji ogól
nej o podstawach europejskie-
go bezpieczeństwa i zasadach 
stosunków między państwami 
w Europie. Dokument ten spot
kał się z dużym zainteresowa
niem. 

• • 
Na sesji popołudniowej Prze

wodniczył polski minister spraw 
zagranicznych Stefan Olszow
ski. Na liście rozmówców zna
leźli się przedstawiciele Szwe
cji, Kanady, Rumunii, Bułgarii, 

Portugalii i Czechoslowa.cji. 

Kronika 
wqpadk ów 

.ł. Nieznany 0 bywatel zmusił 
na ul. La~1ewnickiej do rap
townego hamowania motocykli
stę Józefa N„ który upadl na 
jezdnię dnnając potluczen. 

.ł. Na ul. Aleksandrowskiej 
21-Jetnia Z<>fia M. zeszla nie
ostrożnie na jezdnie i potrąco
na została prze-z nadJeżdżającą 
„Syrenę". Kobieta dozrlala o
braże1'l i przebywa w szpitalu. 

.ł. Kierowca „Stara" ;rw 42-66 
Jan K. spowodował przy zbie
gu ulic Milionowej 1 Lęczy
ckiej z,derzenie z „FiMem". o-
fia.T nie by~o, straty są zna
czne. 

.ł. „Warszawa" IT 73-53 pro
wadzona przez Alojzego D. za
jechała na ul. Swierczews·kiego 
drogę motocykliście, który U
pad! na jezdnię doznając ogól
nych pe>tłuczeń. 

.ł. z „wysepki" na ul. Pabia
nickiej zeszła nieostrożnie Bar-

We wtorek zakończyły się w 11 I 
stolicy Austrii rozmowy między 11 
premierem Związku Radzieckie- I 
go Aleksiejem Kosygincm i 
ka.nclerzem Austrii, Bl'uno 
Krciskym. 

w trudnych, letoich warunkach 
Minęliśmy w tych dniach półmetek tegorocznego płanu 

Przcdstawlc.lełe ZSRR J Au
strii podpisali porozumienie o 
długoterminowym programie 
rozwoju i współpracy gospodar
czej, naukowo-technicznej i 
przemysłowej, nowy program 
dwustronnej współpracy kultu
ralnej i naukowej na lata 

gospodarczego, Z napływających meJdunJ(ów wiadomo już, 
że większość zalóg zakładów pracy osiągnęła w pierwszych 
6 miesiącach roku dobre rezultaty, że utrzymuje się wyso
kie tempo przyrostu produkcji, następuje poprawa w dzie
dzinie wydajności praey, Dało tern.u wyraz Biuro Polltycz-

1 ne KC PZPR wysoko oceniając wyniki osiągnięte przez za
l logi przedsiębiorstw przemy&lowych, budowlanych i trans

portowych. 'f, 

1973-74 oraz porozumienie 0 
1 

międzynarodowej komunikacji 
samochodowej między ZSRR i 
Austrią. 

111 
I 

Teleskopy „Skylaba'' 11

1 . . ... 
UJUWDIOJq 

tajemnice Słońca 
Rzecznik NASA poda! do ' 

wiadomości, że dokładne bada- I 
nia zdjęć Słońca wykonanych ) 
przez teleskopy stacji orbital- I I I 
nej „Skylab" wykryły, jak się :1 
przy puszcza, obecnosć pola 
magnetycznego na Słońcu, 

Zda.niem uczonych, słonecz:ne 
pole magn~yczne wpływa w 
sposób decydujący na stan po
gody na Ziemi oraz na łącz
ność radiową. Na zdjęciach Wi- I 
dać powierzchnię Słońca o Od· ! 
cieniu szarawym z blal;'ml 11 
smugami. Na zdjęciach wykry-1 f I 
to też strumienie cząstek żela- I 
za, które z szybkością 40 tys. 11 
km/godz. odrywają się od Słoń- 1 
ca, aby następnie do niego po- I 
wrócić. Ich temperatuTę ocenia 
się na ponad milion stopni C 

Najpiękniejsze róże 11, 

z cołeąo kroju 
w Lodzi 

Rezultaty te stanowią pomyślną prognozę na pozostałe 
półrocze. Aby jednak prognozy te stały się rze('zywlstości'I I 
- potrzebny jest dalszy wytężony wysiłek wszystkich łudzi I 
pracy, niezbędne zapewnienie nieprzerwanego, rytmicznego 
tunkcJonowania przedsiębiorstw i wszystkich og.niw prodult- I 
cyjnych. 

Uświadomienie S-Obie tej konieczności jest Sztlzególnie aktu
alne właśnie obecnie, i to z dwóch pF~ynajmniej powodów. 

Po pierwsze • znajdujemy się u progu dwóch typowych 
miesięcy urlopowych, w których znaczna cześć zatrudnio
nych udaje się na wypoczynek, oo zaś silą rzeczy musi po
wodować w szeregu zakładów określone napięcia czy trud
ności wyw-Ołane uszczupleniem stanu liczebnego zalóg, 

I 
Po wtóre - cl, którzy pozostają aktualnie na stamowls- I 

kach pracy, wykonują swe .a.dania w nietypowo trudnych 
warunkach, będących następstwem trwających od dłuższego • 
czasu upałów w całym kraju, Kto pracował htb tylko-O ob
serwował pracę ludzi przy wytopie rudy, walcowaniu blach 
czy spawaniu ltadlubów statków - wie, ile trudu, wytrzy
małości i poświęcenia wymaga spełnianie tyci> czynności 
w normalnych warunkach, a cóż dopiero wówczas, gdy mu
ry budynków I blachy statków rozgrzewają się dodatkowo 
wskutek kilkudziesiędostopniowych upa1ów. 'I 

Biuro Polityczne, któreł ystematycznie podejmuje problemy 
produkcji - w powiązaniu ze stalą troską o polepszanie 
warunków pracy, wytyczyło i w tej sprawie aktualne za- I 
dania. Przed administracją zakładów, aktywem partyjnym 
i związkowym oraz służbami socjaJnymi stoi więc dziś nie
zmiernie -0dpowiedziaJne zadanie: zagwarantowanJa robotni
kom i pracownikom pozostającym w zakładach w okresie 
lata jak najlepszych warunków pracy, a także w·ypoczynku 
dla regeneracji sił. po jej zakończeniu. Wszystkie urzadze
nia klimatyzacyjne i wentylacyjne muszą funkcjonować 
sprawnie. Nie powinno nigdzie, zwtaszcz.a. zaś na ugorą
cyoh" wydziałach fabryk i hut zabraknąć napojów chło
dzących, muszą działa.ć natryski i umywalnie. Odpowiedzial-
ne komórki muszą także pamiętać o sprawnym dowozie 
praoowników I organizacji sobotnio-niedzielnego wypoczyn
ku zbiorowego w ośrodkach podmiejskich. 11 

I 
Jak dotychczas obowil\'1)kl te są wypełniane należycie przez 

przeważającą większość służb j Jednostek administracyjno- , 
-społecznych. 

ANDRZEJ NOWICKI 

bara C. lait 46, którą potrącil W d•nlactt 14~8 Mpca odbę-
następnie motorower. Kobieta d.z!e slę w Lodzi XV Ogóino-

Kłopotliwa sprawa 
doznala Zlamania nogi. polska W~-stawa Róż w llall.u 

.ł. przy zbiegu ulic Zgierskiej Teatru Wie1kiego. Po raz p:erw 
i Julianowsk1ej kierowca „Mos- szy. nasze miasto, go&c:ć b~tlz\e 
kwicza" IF 35-21 Feli.ks P. spo- ~ol~~~rezę. ol'!(an1zowaną P'l'Ze?. 
wodował zderzenie z mo>tocy- ków Ró. Towarzystwo M.ro"ni-
klem 76-60 PK. OfiaTą wypa~ staw z. PPC>tekltorat nad wy-
dku padła yą,s.a.żerka motocykla ·~- P.r;,• ą objąl przewodn:czą.cy 
19-Jetn li ;r,4...,,igil K.. JttOrą ~e;;': RN m. l;()(jzi • J, Lo-
przewiezfono dO s2Jplta1/J. ~};ta•wloriych ~n.fe oJ;,'<>l{) 

·" ~a ~u tek 'U!Jt\Cl!,anla dr<>-
1
,_ 15 tys. kwiatów w 160 oom 'a-

gi k1ero~ca „syreny .~usz<>- nach. Będą wiśród niCh m. lm. 
ny Z?stal na ul. Prommsk1ego oryginalne róże :n.ieb\eskie. a 
do WJech3ill!a na wydz1e!~ne to- także czar:ne. Jooem z hodow-
rowl.Sko MPK. Poiaw śc1ągnię- ców 1>oz.nliński.ch za!>O'wledzlal 
to po 1.5 mm. . kolekcję róż-mi'niatur. Naj-

. .t. Straz Pozarna, sekqa tech- mn:ejtSze różyczki są wielkości 
n1czna wycięła wczoraj drzewo paz.n()kcia. 
na ul. Perla, które grozilo ru- W czasie trwania wystawy w 
męclem. Przyczyną była przed- Domu Tecllln.iJca, odbędą 5 ·ę 
burzowa wichura. prelekcje z baTWnymj prze:l,ro·-

.A W Fabia.nicach usiłował czami o róża.eh 1 ich zastoso-
wskoczyć do tramwaju nie- w;m'.u w u:kwlocan i•U m last i 
trzeźwy Henxyk W., który u- osie·<i'll. Od opr<l'\\1ad.zających po 
padl na jezdnię doznając ura- wysta„iie będzie m•ożn<1 dow'e-
zów glorwy, ('kl) dzieć się wszelkich .Lnfor,nscjl 

(Dokończenie ze str. 1) 

kie analizy próbek tej nieszcz11-
śllwej serii wypadły pozytyw
nie. Wynika z tego·, że w toku 
produkcji nie został popelnlon v 
żaden bląd. 

• Skąd :w taldm razie wziął 
się aJarm? 

- Instytut zaala.rm()wany zo
stał przez Zarząd Aptek w 
Gdańsku. Ponieważ u nas wszy
stko jest w porządku, wcześnie 
ran.o wyjeżdża do Gdańska trzy
osobowy zespól naszych specja
listów. Musimy spraw<izić na 
miejscu oo s ię mogło stać. Na 
dobrą sprawę, nie wiemy zu
pelnie do tej P-Olt'Y. }aka była 
przyczyna alarmu. Nigdy dotąd 
nie mieliśmy naamniejszych 
kłopotów jakościowych, a od
wrotnie - utrzymywano, że na
sza jakość jest bez zarzutu. 
;fednym słowem jest t 0 dla 

wszys1iki.ch pracowników naszej 
spóldzielni przeżycie ogromnie 

· przyk.re. Tym dotkliwsze, że 
wiemy doskonale jak wa.żny 
jest to lek, 

Zanim na miejscu, w Gdań
&Sku, wyjaśn.i się do1kladnle co 
1 Jak się sta~o. zapytailśmy 
jeszcze dyr. J. Lech-Skubińskl\ 
z lód1'kiego Zarządu Aptek o 
sytuację w naszym mieście. 0-
ka·zało się, że seria t;>., wypro
dukowana przez „Organ\c<:" w 
marcu br„ w ogóle nie znala
zła się jeszcze w aptekach na
szego miasta I województwa 
Minimalne ilości jak:e znajdo
waly się w magazynie zarzą
du, zostaly na·tychmiast zabez
p ieczone. Tak więc osoby. k.tó
re nabywa!y nitroglicerinnm w 
naszych a·ptekach, oczywiście 
po sprawdzeniu - na wszelki 
WY'Padek - numeru serii, mo
gą bea: obaw korzystać z po
mocy tego leku. (L.Rud.) 
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Na marginesie zmiany ligowych rozgrywek 

By nauka n·e poszła w las 
imo letniej kanikuły na 

M pilkarskich boiskach, 
wśród sympatyk.ów tej 
dyscypliny sportu nie 

słabnie żar dyskusji na temat 
decyzji o zmianie dotychczaso
wego systemu ligowych rozgry
wek. 

Powiedzmy otwarcie. Zmiana 
tego systemu nie Jest nowością 
w historii polskiego futbolu. 
Przypomnijmy, że przed kilku
nastu Jaty np. na cl.rugim tron. 
c ie pilkars·klm walczyło 40 zes
potów. Zmniejsz.ono potem tę 
l iczbę do 32, a następnie do 
16, powołując jednocześnie klase 
międzyokręgową. A wlę<: nic 
nowego - jak mówią pamięta
jący te czasy fachowcy pilkar
scy. 

Kto wie, czy za 2-3 lata znow 
nie powróci się do struktury 
rozgrywek ligowych Jaka obo
wiązywała ostatnio. Z tą jedynJe 
różnicą, że zarówno pierwsza 
jak I druga Jiga będą zapewne 
liczyły po więcej drużyn. Wypa
da wiec zadać pytanie: po cóż 
więc było robić kolejną ,,re
wolucję"? 
Zadecydowała o tym glównie 

sprawa zmierzająca ku dalszemu 
podniesieniu poziomu polskiel 
plMci nożnej. Powiększenie I li
gi do 16 drużyn wydłuży tym 
samym sezon rozgrywek, który 
oo tu ukTywać był w Polsce do"' 

,,Przeąlqd Sporlowy11 

pisze o Lodzi 
W kioskach „Ruchu" uka

te się dziś (5 bm.) „Przegląd 
Sportow:v", w którym znaj
dować się będzie wydane z o
kuji 550-lecfa Lodzi- l 150-le
cia Lodzi przemysłowej, do<la-1 
tek o sporcie w naszym mie-
ście. • 

tychczas zbyt krótki. Każdy zes
pól ekstraitlasy rozegra dodat
kowo po cztery mistrzowskJP. 
mecze. A chyba nie trzeba ni
kogo przekonywać o tym, że 
zgoła inaczej gra się o punkty 
aniżeli w spotkaniu towarzy
skim. Powiększenie ekstraklasy 
zmusi tym samym szkoleniow
ców do jeszcze lepszej, wytężo
nej pracy nad przygolowarue.m 
dłuższej law.kJ. rezerwowej. 

Do rozwiązania pozostaje tyl
ko jeden, naszym zdaniei:n wat.
ny problem: pogodzenie lntcre
sow klubu i reprezentacji jeśli 
chodzi o spotkania międzynaro
dowe. Ale jest to chyba • przy 
sumiennym opracowanlu kalen
darza rozgrywek - sp1·awll do 
załatwienia. 

W 
licznych dyskusjach klbi
cow i dzialaczy pilkar
sklch wiele wątpliwości 
budzi niezbyt fortunny 

ich zdaniem, nader geografic~
ny podział drugiego frontu pił
karskiego na „Pól.noc" i „Po
łudnie". W tej ostatniej znaj
duje się więcej silniejszych 
zespołów, co zapewne będzie 
miało ujemny wpływ na możll
wie jak najbardziej prawidlowy 
(czytaj: sprawiedliwy) awans do 
ekstraklasy. Niejasna jest takie 
sprawa awansu do II ligi. Mo
te sle bowiem zdarzyć i tak, 
że drużyna, która pokona swo
ich rywali w klasie okręgoweJ 
nie uzyska premii w postar.l 
awansu, Truizmem byłoby jed
nak „rozbudowanie" drugiej li
gi do 53-60 drużyn jak to po
stuluje wielu zableraJącvch w 
tej spra w;e głos. Byłoby t<> 
chyba niczym więcej jak odtwo
rzeniem nteco tylko w 1nnPt 
formie, tak moono krytykowa
nej klasy „M". 
Tajemnicą poliszynela byl 

b<lwiem fakt, że klasa między
okręgowa stanowiła doskonała 

„przechowalnię", czy swego ro• 

dzaju azyl dla wielu pUkarzy, 
mających już za sobą szczyt 
swojej kariery. Ci „ weteranJ" 
jak mogli bronili dostępu młod
szym utalent<>wanym kolegom. 
Ujemnym zjawiskiem były rów
nież dalekie przejazdy na mR
cze. wyciągające nierzadko 
ostatni grosz (przy zmniejsza
jącej się z roku na rok frek
wencji widzów) z kas co bied
niejso:ycl1 klubów. 
Wśród działaczy zespolów kla

sy „M" ostro krytykuje się na
dal fakt trzymania w tajernmcy 
projektu zmian rozgrywek. Wy
daje się jednak, że posunięcieo 
wtadz PZPN było ze wszech. 
rniaT sluszne. Dzięki tern u uni
knięto zbyt nerwowej atmosfe-
ł"Y i zapobierono tak bardzo 
często spótykanym na finiszu 
rozgrywek pozasportowym ma 
chinacjom. Mamy tutaj na myśl! 
niespodziewane porażki 1 zwy
cięstwa, 

T
rudno więc przyznać ra
cję kierownictwom tycn 
klubów, które Uumacza 
się, że ich zespoły nie 

wtdząc szansy awa.nsu nie „wy
silały się". Jakoś trudno to po
godzić z czystą sportową rywa
lizacją, która powinna trwać do 
ostatniego gwizdka. Nie można 
więc znaleźć słów usprawiedli
wienia dla drużyn z Lodzi i 
województwa, z których ani jecl
na nie wywa.lczyla awą.nsu do 
II ligj, Tymczasem inne okrę~i 
(i to nie najsilniejsze) mają w 
niej po kilku przedsta wiciell 
(Gdańsk aż 4, Lublin 3), 

Mamy prawo sądzić, że nie 
popetnlony zostanie ten błąd w 
przyszłośol. Bo Jak zaznaczyliś
my· wyżej, system rozgrywek li
gowych w Jl()Wej formie nle be
dzie znów trwał wiecznie. Wy
pada tylko życzyć sobie aby 
nauka wyniesiona z tych smut
nych doświadczeń nie poszła w 
las. (~ób.) 

Pierwsi zwycięzcy na kortach 
Wczoraj na lmrtach MKT w 

parku POiliatov1,:,k.ie ·:o rozpoc:zął 
s~ę nJE;tlzynaroc.cwy t\1rniej te-
11i~QW"I, zorga.iu.ZO\V:i:lY 2 Qkazji 
f>!iO-Jec,a Lodzi 150-lecia Lodzi 
przemysłowej. W imprezie tej 
udział biorą zawodnicy z ZSRR 
(6), Bulgarii (4), Rumunii (5), 
NRD (2), Kuby (2), Węgier (4) 
i niemal cala czolówka naszych 
tenisistów, z wyjątkiem mistrza 
Pols ki Tadeusza Nowickiego. 

Otwarcia imµrezy dokonal 
prezes LOZT J. Pajchel. 

Tenisistów prześladował w 
pierwszym dniu wyjątkowy 
pec h. Po upalnych dniach wczo
raj nieoczekiwanie spad! deszcz 
który sparaliżował ustalony 
przez organizatorów harmono
gram spotkań. 

. Wyniki l dnia: Dąbrowski 
(Baildon) - Radziemski (Zielo-

111a Góra) 6 :3, 6 :o, Gawrylow 

M. Nowicki 
czeka 
na sprzyjajqcq 
pogodę 

Jak już informowaliśmy, 
kolarz łódzkiego Włókniarza, 
M. Nowicki zgłosił próbę po
bicia r·ekordu Polski w jeź
dzie godzinnej. · 

Dotychczasowy rekord, któ
ry wynosi - 42 km i 20 m 
należy do jego trenera Lucja
na Józefowicza. Jeżeli dopiszą 
warunki atmosferyczne, to 
M. Nowicki stanie jutro na 
starcie o godz. 18 na torze w 
Helenowie. Kolarz ten spró
buje także zaatakować po 
drodze rekordy Polski na 10 
i 20 km. (Jl.) 

(ZSRR) - Wiśniewski (Baildon) 
6 :1, 7 :5, DrzymaJski (Polonia 
Bydgoszcz) Czoba (ZSRR), 
6:0, 6:8, 6:1, Gerra (Kuba) -
Czapracki (Zaglębie Wałbrzych) 
6 :3, 6 :1, Dobrowolski (Zielona 
Góra) - Popowici (Rumunia) 
7 :9, 6 :i, 6 :3, Crokney (Węgry) 
- Warzywoda (LKS) 6:0, 6 :O, 
Turkowski (Zielona Góra) 
Wiśniewski (Polonia Bydgoszcz) 
7:5, 6:2, Rybarczyk (Warsza-

wianka) - Niestój (GKS Kato
wice) 6 :3, 6 :3, Nowicki (MKT) 
- Szewczyk (Polonia Bytom) 
6 :1, 6 :1. 
Dziś o godz, 9 dalszy ciąg 

turnieju, Po przerwie obiadowej 
o godz. 15. 

Program przewiduje spotka
nia pojedyncze w grach poje
dynczych mężczyzn 1 kobiet 
oraz w grze podwójJJej męż
czyzn. 

Zwycięzcy kolarskiej spartakiady 
Wcroraj w drugim dniu lódz

ko-wojewóclzkiej spartakiady 
kolarskiej zorgani.rowanej na 
torze w Helenowie odbyły się 
powstałe konkurencje. 

Oto wyniki: 
Tandemy: 1. Kaczmarek 

Barcicki (Społem) 12 sek., 2. 
Putala - Kubiak (Widzew) 12 
sek., 3. Pasiak - Madej (Włók
niarz Lódź) 12,2 sek. 

Wyścig drużynowy na 3 km: 
1. Społem (Dzięgielewski, Bar
cicki, Czu bako wski, Guzęda) 
3.41,4, 2. LKS Ziemia Lódzka -
3.45,3, 3. Remo (Glowno) 3.58,6. 
Wyścig parami, 1. Kaczmarek 

- Barcicki (Spotem) 25 p~t. i 
czas 14.30, 2. Czubakowski -
Dzięgielewski (Spolem) 18 pkt., 
3. Sójka - Kędziora (LKS Zie
mia Lódzka) 13 pkt. 

W punktacji zespołowej zwy
clężyli kolarze Społem 118 pkt., 
przed Z'iemią L\li:t.zką 53 pkt„ 
Wlókniarzem (LO\lż) 22 pkt. i 
Remo (Głowino) 211. pkt. 

* * * Koleglium Sędziów LOZKol. 
zawiadamia, że zbiórka arbitrów 
obsługujących niedzielne wy
ścigi srosowe odbędzie się na 
stadionie widzewskim (godz. 9). 
Informujemy sędziów, że 9 I 10 
om. na. to;rze hetenowskim o<i· 

będą się ogóJmopolskle za wody 
(god.z. 16). 

J. Pawłowski 
wf ina le mistrzostw świata 

W trzecim dniu mi.s>trzostw 
szermierozylCh św1i.ata rozgrywa
nych w Gooteborgu w imdYw'l
dua unym tumn ej1U szablowym 
Jerzy Pa'\\·lowski po raz 16 zna
laizJ s ię w fi:nale. Czitery razy 
zdobył on złote medale, 5 sre
br.ne i l brą:wwy, 

Drugi nasz reprez.entan.t J. 
Nowara prz€-grał ..a, Kubańczy
kiem Tur re 3 :5. 

Mistrzem świata w Indywidu
alnym szablowym turnieju 
szermierczym mistrzostw swfa
ta został Włoch 111ontaruo 
4 zw. przed reprezentantami 
ZSRR Sidiakiem i Nazlymowem 
- po 3 zw„ Polakiem Pawłow
skim • 2 zw„ Węgrem Ko· 
w;1csem - 2 zw. i Krowopust
kowem (ZSRR) - 1 zw. . :(. . 

Po niepowod.z-en!ach w Goe
teborgu zloty medadiista ol'mip'j
skl z Monach'.itllffi Witold Wc>yda 
ośw'a.d·czy!, że d-ef'nity'W)nie 'IĄ'Y• 
o()fu,ję i;ię .ze sportu.. 



Technologia w domowei kuchni 

Na upały- coś chłodnego! 
Japońska 

moda 
W domowej kuchni przez cały rok - a szczególnie latem - nie mniej ważne niż w zakładach żywienia zbiorowego są urządzenia chłodnicze. Wprawdzie nasze babki, które nie 

miały lodówek nie zatruwały swoich rodzin, ale miały o wiele więcej od nas czasu i mogły codziennie robić za. kupy i codziennie gotować świeży obiad. My natom ast chcąc zaoszczędzić co nieco z tych czterech godzin (nie li· 
cząc nocy), które po ośmiu godzinach pracy zawodowej _po. 
zostają na pracę domową, wypoczynek i rozrywkę, czynimy zakupy niemal hurtowo: raz na kilka dni. Niezbędna nam 
więc jest lodówka, aby zapasy żywnoś~i przetrzymywane były w takich warml>kach, które zapew111ą naszym domownikom zdrowie. 

zielone przyrządza się prze· 
ważnie z dobr.ze rozmiksowa
nego kefiru i dodaje ~oper, 
młodą pietruszkę, ogórek i 
s:aczypior. Doskonale są też 
i najsmaczniejsze o tej poTZe 
roku zupy owocowe, np. z 
truskawek lub c-zarnych ja
gód. Dla znawców i amato-
rów tego typu zup war t o I 
przypomnieć o ich walorach 
odżywczych. W żadnej porze 
roku owocowe zupy nie są ta
ką kopalnią witamin jak o
becnie, a już na pewno 
mniej tuczą niż mięsne Krup
n ik i czy rosoły. 

w Paryżu 
TRADYCYJNĄ I WSPÓLCZES
NĄ MODĘ JAPOŃSKĄ PRE
ZENTUJĄ UROCZE MODEL
KI NA PLACU ZGODY \V 

PARYZU. 

CAF 

G 
dy jest zimno - mot.
na n ie mając nawet lo
dówki, przechowywać 
produkty spożywcze za 
oknem, na balkonie I 

sprawa nie jest zbyt skompli
kowana. Natomiast w Jecie, 
bez urządzeń chlodniczy·~h. 
nie jesteśmy w stanie urato
wać zapasów żywności przed 
zepsuciem. Ale w lecie - mi
mo, że pozornie wydaje się 
przyr~ądzenie obiadu trud
n iejsze niż w zimie (wła§me 
ze względu na temperaturę 
otoczenia) - mamy mnó'>two 
sposobów ułatwiających nam 
pracę w domowej kuchni. 

Wszystk.ie świeże i młode, 
najsmaczniejsze o tej porze 
roku jarzyny - takle jale 
buraczki, marchewka, kala
fiory , kalarepka, szpin.ak czy 
kapusta - gotują się bly~k~
wicz,nie. Zgodnie z zalecen iem 
specjalistów od spraw żywie
nia „obiad z zieleni" należy 
podawać jednak natychmiast 
po ugotowaniu i szczeg9lnie 
troskliwie obchodzić się z 
warzywami, które posiadają 
obecnie dużą zawartość wita
min. 

Pod 
wiedeńskq 
„Slrzechq~' 

W 
yodrębnienie grupy 
J?ownii spośród spo1e· 
czenstwa au;;triaciue
go nie jest bynaj

mniej :z.adaniem prostym. 
G<iyby sądzić po brzm1emu 
nazwisk, to - posługując się 
n.p. książką teletomcz.uą Wie
dnia - można by doiśc do 
wruosku, że większosc m1e
szkańcow' ma nazwiska o 
brzmieniach słowiailskich. 
Inaczei jest, oczywiscie, na 
prowmcji, gdzie - poza slo
wianskimi mniejszościami w 
Karyntii i Burgenlandzie -
ludność jest jednolicie au
striacka. 

Ludzi zachowujących pol-

Każda dobra gospodyni 
właśnie w lecie serwuje swo
im domownikom przede wszy
stkim zieleninę, ja,rzyny, na
biał, potrawy mleczne, a 
jak najmniej mięsa. Oczywi
ście obiad tzw. mięsny jest 
może najłatw i ejszy do przy
gotowania i można go przy
rządzić na zapas. N ie brudzi 
rąk tak, j.ak młode ziemnia
ki i ja.rzyhy, ale mimo to 
wszystkie schabowe, karko
we, bryzole i rostbefy dobre 
są „na zimę". Nasi mężowiP 
ba.rdzo sobie te potrawy 
chwalą w restauracjach i ba
rach szybkiej obsługi, a znam 
i takich, którym domowe o
biady, nawet dietety~zne, 
szlrodzą - czego nie można 
powiedzieć o obia.dach zjedzo
nych poza domem„. Ale o
prócz mężów mamy na ogół 
jeszcze dzieci, które, nies•te
ty, też nie lubią „bukietów" 
z jarzyn. Dla naSoZych milu
s ińskich, a także dla naszych 
najmilszych mężów możemy 
jednak podawać w czasie le:t-
nich upałów pysz•ne dania · 
bezmięsne. 

UROKI LETNIEJ KUCHNI 

Chyba niewiele jest osób w 
na1Szych rodzinach, którym w 
lecie nie smakowałyby wszel• 
kiego rodza ju chlodn1\d. 
Można je przyr ząd'l.a ć ze zsia
dłego mleka, kefiru, serwa t
ki. Tradycyjny czerwony 
chłodnik jest chyba najsmacz
niejszy z dodatkiem świe.tego 
ogórka, kopru i szczypiru, i 
ugotowanego na twardo ja
ja, aby miał dostateczną 
ilość białka. Tzw. chłod.1iki 

• 
N A.JCHLODNIQ 

JEDNAK NAD 
WODĄ„ 

CAF -
Rybczyński 

• 

Oprócz zup jadamy jeszcze 
dania tzw. drugie i czę;tu 
trzecie. Drugie danie typowo 
letnie i też raczej zaliczane 
do chłodnych to wszelkie.C(o 
rodzaju pierożki z owocami, 
naleśniki, omlety. Jeżeli ~ho
dzi o pierogi (np. z czarnv
mi jagodami), mimo że są 
bardziej pracochlone od ko
tleta schabowego, mogą być 
ugotowane na zapas - jeżeli 
oczywiście mamy Jodówkę w 
domu. Podobnie jak naleśniki 
lub nawet t y lko zwyczajne 
klusk i, do których z hraku 
czasu dodajemy cukier i owo
ce. Smakują jak pierogi, a 
przyrządzen i e ich jest ni a ma I 
błyskawioz,ne. Wystarczy ugo
tował tylko gotowy ma:<a
ron, któregQ wybór w ;;kle
pach jest duży . Osobne let
n ie danie zupelnie już nie za
bierające czasu - to tzw. 
„trzecie", czyli desery. Naj
smaczniejszym deserem są 
owoce, np. truskawki lub po
ziomki, ze śmietaną, czarne 
jagody z cukrem i mlekiem, 
kompoty, galaretki i kis ie le. 

U 
roki letniej kuchni dają 
się odczuć nie tylko na-

. szemu podniebieniu, wi" 
Je zyskuje również na

~ sza figura. Wszystkie 
bowiem letnie potrnwy, ja
rzyny, owoce, mleko, nabia ł 
i jaja pozwalają zrzucić tro
chę nadmiernego tluszczu i 
odpocząć naszy m narząc:-0m 
trawiennym, zm~zonym zi
mową kuchnią, daniami ci~ż
kimi i tłustymi. 

I. NIZIAŁKOWSI\:A 

* 
By w s1kole s,zło jak z płatka 

Pójdź dziecię ... do przedszkola 
M uszę przyznać, że piszę 

ten artykuł z miesza.ny
m1 uczuciami. Z jednej 
strony trudno bowiem 

nie odczuwać satysfakcji, 17. 
,.pobożne życzenia" Komitetu 
Ekspertów zalecających objęcie 
opieką przedszkolną wszystkich 
dzieci 6-letnich realizowane są 
tak szybko właśnie w Lodzi. Z 
drugiej zaś - niełatwo o ukry
c ie szewskiej pasji ogarniającej 
na Wieść o ciągle kulejących in
westycjach oświatowych, „pośliz
gach11, niedotrzyn1ywanych ter
minach itd., które sprawiają Iż 
w niejednym nowym osiedlu. ŻP. 
wymienię chociażby Teofilów, 
Zarzew. Karolew czy' Dąbrowę 
Istniejąca sieć przedszkoli za
bezpiecza potrzeby w zakresie 
opieki na tym polu w dalece 
niewystarczającym zakresie. 

Sytuac.ię r a t u j e się drogą 
przyjmowania do przeds?.koll 
we wspomnianych osiedlach dn
żo większej ilości dzieci niż to 
przewidują normy, „Naprawdę 
trudno nam odprawiać rodziców 
z kwltkiem - mówią praCO \Yn i
cy oswlaty - i robimy co mo
żen1y". 1f1 

W rezultacle - na Dąbrowie, 
Teofilowie, Zarzewie i w Jn. 
os ied lach nie brak przedszkoli, 

w których zamiast 120 dzieci -
Uoczy się 180, a nieraz i 200. 

Ale łagodzenie trudności w za..., 
kresie miejsc przedszkolnych 
drogą zasęszczania placówek nie 
jest i nie może być dłużej żad
nym wyjściem - jeśli mamy 
n i e t y 1 k o m ó w i ć o odpo
wiednich warunltach pracy 
przeclszkoli i właściwej realiza
cji stawianych prze<! nimi za
dati opielcul1czo-wyc11owa w czy eh. 

Krytycznie i zdecyt.lowanie sta
wiano tę sprawę na ostatnim 
kolegium Kuratoriutn lódzkieg-0 
jak również - z trybuny i w 
kuluarach podczas niedaw
nego „oświatowego" plenum 
KL PZPR. Stąd nie tylko mote 
oSOl)lste nadzieje, iż problem 
terminowo, sprawnie i solidnie 
wykonywanych inwestycji oświa 
tow ych przestanie być wreszcie 
problemem nie do rozwiązania. 

Póki co chciałbym dodać. z11 
jeszcze przed kilkóma dniami 
ludzie odpowiedzialni za organi
zację wychowania przedsr-kolne
go w roku 1973/74 - mówili mi 
iż z siedmiu przedszkoli jakie 
oddane miały być do użytku w 
tym kwartale - 6 stoi pod du
żym znakiem zapytania. 

Ale dopasowanie sieci przed
ł>zkoli do potrzeb jakie wystę
pują w tym zakresie w niektó
r ych osiedlach to tylko jedna 
s trona „przedszkolnego medalu". 
Nie wszędzie zresztą i nie w 
każdej dzielnicy sytuacja Je!Ot 
pod tym względem niepokoją
ca. 

z nadzieją na rychłe unormo
wanie spraw inwestycyjnych 
mimo różnorakich trudności 
lódzka oświata kontynuuj~ jed
nak niezwykle ważne starania 
<lotyczącc obejmowania opieką 
przcrls1.kolną coraz wi~kszej ilo
śCi 6-latków i nal•żytego przy. 
gotowania ich do szko1nc~o 
startu. Liczba o!?n isk przedszkol 
nvch zorganizowa.nych z braku 
wolnych sal - w przedszkolach 
lub szkołach, w l(odzinach po-
południowych . jak i dzieci 
uczęs7...czaiących na rozmaite, 
polepszające Ich dojrzałość 
szkolną. zajęcia, zwięks7.a sie z 
każdym rokiem - co nie zna
czy, iż ws?.ysrv rnrlzice pro\izeni 
o zapisanie dziecka do ogniska 
- ro?.umie.ią. iż .irst to koniecz
ne dla jego d<>bra i zapobieże-

nia wielu przyszłym szkolnym 
ttiepowodzenio-m. 

W nowym roku szkolnym 
pJa.nuJe się w Lodzl objęcie 
wychowarnem przedszkolnym 
w s z y s t k i c h stojących przed 
•zkolnym progiem 6-latków, a 
więc blisko 7,5 tys. dzieci. 
znając łódzkie klopo\y - za
mierzenie tyleż niezbędne co 
ambitne. Oby udało się ono w 
całej pełni, i oby w tej akcji 
wladz.e oświatowe mogły tym 
razem liczyć na pełne poparcie 
1 zrozumienie rodziców Realiza
cja tego planu pozwolić ma 
także na zmianę i znaczne- ulep
szenie dotychczasowego syste
mu badań i zapisów dzieci do 
klas I. I tak w przypadku dzie
ci z rocznika 1967 - nie będzie 
to już tylko jednorawwa wizy
ta 1 rozmowa w szkole, aie 
dwutygodniowa obserwacja dzlec 
ka w czasie zabaw 1 zajęc przed
szkolnych , 

W sumie Kuratorium lódzkle 
planuje objęcie w nowym roku 
szkolnym ponad 30 tys. d7J.eci, 
czyli 61 proc. ilziatwy w wieku 
od 3-6 lat, a także: 

.t. Roo:szerzenle sieci oddzla· 
łów specjalnych dla dz.ieci z 
wadami roo:wojowymi (m. 1.n. 
zez) co umożliwi stosowarue od
powiednich form i metod pracy 
wychowawczej współdziałających 
w lecze111u i rehabilitacji; 

.t. Uprofilowanie niektórych 
przedszkoli przez organizowanie 
o<ldziałOw specjall~tyeznych o 
poszerzonym programie ni'>. wy-
chowania .fizycznego (nauka 
pływania, jazdy na łyżwach, 
nartach, gry i zabawy sporto
we), w chowania muzycznego, 
plastycznego; 

.t. Rozszerzenie sieci 
szkoli z przedłużonym 
pracy - stosownie do 
rodziców pracujących w 
Cji i usługach. 

przed
czasem 
potrzeb 
produk· 

I 
ak będzie wygladala re
alizacja tych c iekawych 
potrzebnych zamierzeń 

• przeko'1amy się już o.d 
września. Na razie kuratorium 
zapewnia. że i w czasie waka
cji - kilkadziesiąt d yżurują
cych przedszkoli czeka na te 
nasze pociechy, którym wraz z 
rodzicami spędzić przyjdzie lato 
w m1 e~cie ... 

ZDZISLAW SZCZEPANI.ut 

ską świadomość narodową 
kontakt z krajem jest tu 
grupa licząca kilkanaście lub 
w najlepszym przypadku -
kilkadziesiąt tysięcy osób. 
Wśród nich działa zasłużony, 
obchodzący wkrótce swe 80-
lecie, Związek Polaków w 
Austrii „Strzecha" •. 

··~ 
Jedną z ostatnich imprez, 

zorganizowanych przy udzia
le „Strzechy", było spotkanie 
małżeństw polsko - austriac
kich. Wziął w mm udział wi
ceprzewodniczący zarządu 
„Strzechy", inż. Marian Ju
rek (sam zresztą ożemony z 
uroczą wiedenką) oraz kie
rownik wydziału konsularne. 
go ambasady PRL, radca Zy
gmunt Radłowski. Wśród u
czestników znależli się przed. 
stawicie le sfer przemysło
wych, jale Alojzy Schuabel 
czy Louis Hoffmann (obaj 
żonaci z Polkami), prowadza
cy ożywione interesy handlo
we z polskimi przeds,ehior
stwami. 

Wielu obywa+.eli ausLriac· 
kich polskiego pocboov"nia 
tajmuje poważ,1e stanvwi~ka 
w życiu gosp<,da:cz,m czy w 
wolnych za W<„la;:h. Przycią. 
gnięcie tych l11dzi do dzia
ła1ności spviell.lCj na polu 
polonijnym jest wdzięcznym 
i wiele ohiP.r u in'~)·m zad~
niem, postawionym sobiP 
przez niedawno wybrany no
wy zarząd „Strzechy". 

J. SOLECKI 

Dla Szurkowskiego? 
Tylko 7 kg waży plastyko-

wy rower wyprodukowany 
przez firmę OPH z No-
wego Jorku l reklamowany ja· 
ko rewelacja sezonu, Nie IYl· 
ko waga jest mal~ - row1•r11 
tego nie trzeba smarować Oil· 
wić, nie odpryslrnje zeń farba, 
nie rdzewieje. A może by tak 
zamówić wyścigową wersję dla 
&zurkowe'kiei:oi 

Prawo • 
l 

• • zyc1e 
z. Tarnowska 

N 
iedawno w artykule pt. „Za
wiadamiam obywatela dyrek
tora" przedstawiłam wysiłki 
prokuratury profilaktycznej 

działalności przeciwko przestępczości 
gospodarczej. Posłużyłam się m. in. 
przykładami wielu wystąpień tzw. 
„pośledczych", w których prokura
tor zawiadamia kierownictwa róż
nych instytucji czy zakładów o u. 
chybieniach w nich popełnionych. 

Podalam m. in. przykład PSS, o 
kierowniku sklepu wydającym fikcyj
ne rachunki. Zarząd PSS· przyslał od
powiedź zawiadamiającą, że: „po 
dokładnym zapoznaniu się z artyku. 
Iem i przekonsultowaniu jego treści 
odnoszącej się do PSS z zaintereso
wanymi pracownikami, stanowisko 
Zarządu PSS „Społem" jest w tej 
sprawie następujące: 

Zdobycie przez kierownika skle-
pu czystych i ostemplowanych pie
czątką druków potrzebnych do celów 
pr-zestęp<l'l:ych nie było trudne, jeżeli 
się zważy fakt kilkuletniego okresu 
nadużyć, zmiany przepisów w zakre
sie sprzedaży pozarynkowej, z.mowę 
z zaopatrzeniowcami co do ilości wy
stawianych rachunków oraz możność 
wykorzystania rachunków dla od
biorców indywidualnych. Przyznać 
należy, że nadzór nad gospodarką 
drukami ewitlencjonowanymi w od
dziale PSS Polesie n i e był do
s t a t e cz n y (podkr. ZT). Uwaga 
w notatce prasowej, :ie „zapomniano 
o obowią1mjących pnepisach i nad. 
zorze", a przypomniano je dopiern 
na skutek wystąpienia prokuratora 
Jes.~ !>!Obi!tit i~terpq;t~= 

c ją re d a k to r a", bo powszech
nie wiadomo, że przypominanie na 
piśmie i to zbyt często o obowiązu
jących przepisach bez uprzedniego 
stwierdzenia niedociągnięć na okre
ślonym odcinku stwarza dodat.kowo 
biurokrację". 
Ręce opadają. Najpierw prezes Za

rządu PSS przyznaje, że nadzór nad 
drukami nie był dostateczny, potem 
powiada, że moją osobistą interpre
tacją jest stwierdzenie, że zapomnia
no o nadzorze. Najpierw pan Prezes 
stwierdza, że zdobycie druków do ce-

zesie. Chciałby się pan cieszyć wsty. 
dem „partnerów niedbalstwa" ze stro
ny nabywców. Już była o tym mowa 
przy okazji przedstawienia założeń 
aktów oskarżenia w sprawie zaopa
trzeniowca z teatru i jego wspólni
ków. Mogę jednak dać panu satys
fakcję innym przykładem. 

Sprawa wejd'lie wkrótce na wo
kandę i będziemy mieli okazję roz. 
bierania na .czynniki pierwsze zjawi
ska zwanego brakiem dozoru. Zapo
mniano o nim zupełnie chociaż wy
nikał z obowiązku służbowego, N ie 

A jednak zapomnianol 
lów przestępczych nie było trudne 
jeśli się zważy FAKT KILKULET
NIEGO OKRESU NADUZYC, a po
tem powiada, że przypom inanie na 
piśmie o obowiązujących p,rzepisach 
bez poprzedniego stwierdzenia niedo
ciągnięć jest biurokracją! 

Jeżeli zapomniano na całe lata o 
nadzorze, to doszło do nadużyć i 
jest to prosta )rnnsekwencja błędów, 
na które zwróciła uwagę prokuratu
ra, a co niżej pod,pisana podała ku 
pożytkowi nie tylko PSS, ale I In
nym instytucjom. Ale pan Prezes ma 
jeszcze inne pretensje: „biorąc pod 
uwag·ę straty jakie poniosły inne in· 
stytucje przy omawianej sprzedaży 
pozarynkowej wskazanym byłoby, 
aby w prasie byla również uwaga o 
zapomnianym nadzorze, ale w in
nych przedsiębiorstwach"„. 
~zg;:.o~ p~n~ 9gar_nia, p~~~ ~rę· 

kontrolowano przez dwa Jata kart 
drogowych i dokumentacji przewozo
wej kierowcy z Koła Rolniczego z 
Rzeczycy. 

Kierowca „wyjeździł" sobie prze
szło 3.QO tys. zlotych dochodu fałszu
jąc karty, a zakŁad pracy „Mazovia" 
w Tomaszowie, który zlecał kółku 
przewozy swoich materiałów - za
płacił pół miliona złotych za dużo. 
Kierownik działu transportu też za
pomniał o o bo w i ą z u j ą cym go 
n ad zorze nad dokumentacją prze
wozową„ 

•. Niedawno zakończył się proces Je
rzego Gajewskiego - kierownika Sta
cji Pal iw Przeds. Budownictwa Prze. 
myslowego nr 1 w Łasku. Działał w 
przestępstwie ciągłym 
przez blisko tr zy lata. Fałszował do
kumentację wydawania paliw - e· 
tylinY. ~ 9lejó_'.!'l :::: i y,rygospodar_pwal 

'sobie nadwyżki na sumę przeszło 260 
tys. zł. Mówiąc prosto - za tyle pie
niędzy ukradł powierzonego swej pie· 
czy mienia. W 16 tomów oprawiono 
fałszywe dokumenty i przedłożono 
sądowi - jako dowody przestępstwa. 
Całe archiwum, do którego nikt się 
przez lat a c a ł e nie dotknął. 
Nikt nie przeprowadzał kon. 
frontacji dokumentów, nie analizo
wał wydanego i wżytego paliwa. Nie 
istniał n ad z ó r. 

Jest oczywiste i przez rozprawy są· 
dowe potwierdzane, że nieuczciwi bę
dą używać wszelkich sposobów, żeby 
przepisy omijać. W atmosferze dyscy
pliny organ izacji pracy i zarządzania 
- takie sztuczki nie przechodzą. A 
jak wiadomo - organizacja i zarzą
dzanie spoczywa w rękach kierow
nictwa instytucji, zakładów pracy, 
urzędów itp. Im wyższe stanowisko 

tym większa odpowiedzialność. 
Nie tyl•ko przed przedsiębiorstwem. 
Przed całym społeczeństwem albo
wiem przeds!ębiorstwo jest własno· 
ścią społeczeństwa . 

B iurokracją - jak to uznaJe 
prezes zarządu PSS .,Społem", 
czyli przypominaniem na pi
śmie o obowiazujących prze

pisach - mało załatwimy. Potrzebna 
jest raczej znajomość naukowych 
pod.staw organizacji pracy, stworze
nia takiego systemu. w którym 
wszystkie elementy funkcjonowania 
jakie~okolwiek prze dsiębiorstwa ~ta
nowić będą jednolity organizm. 
Można by zastosować porównanie z 

ta śmą produkcyjną, na której błąd 
lub opóźnienie jednej pary rąk de
zorganizuje pracę całej taśmy. Nie· 
uczciwość też jest w pewnym sensie 
awaria. która natvchm ia~t powinna 
się ujawmc przy bezbłędnei ore-an i
zacji pr.acy, opartej na wiedzy o jej 
przedmiocie i podmiocie. 
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. Co wykazał rajd „OŁ" po łódzkich basenach 
Nowe przepisy 

celne * Czysta woda tylko w „Olimpii" 
Delegaci Łodzi 

na Z lot Młodzieiy 
Na ten temat 

DZIS 

w codz. tz-13.30 

PRZEZ NTU 303-0ł 

* Prze dłużyć godziny otwarcia kąpielisk w Krakowie 

Miasto nasze odczuwa dotkliwy brak natucalnych kąpielisk. 

1 naszvm1 Czytelnikami 
rozmawiać będzie 

W P"wnym stopniu baseny ta,pokajaJ<I potrzeby łodzian. Nie wy
starczy Jednak te kilkaset metrów kwadratowych wody, potrzeba 
JeSLcze urządzeń towarzys1ących Jak sza1.11lc, natryski bufety itp. 
Jak wyglądają nasze baseny w chwili obecnej? 

.JAN WAWRZYl'ilCZAK 

naczelnllr Urzędu Celnego 
w Lodzi 

& Ul~I w przywozie I wywo
zie 

& l'arvfv celne 
& Co motna przywleto! I wy

wiełć bez cla. 

Szpital im. 

M. Kopernika 

+ Rozruch 
w pełnym toku 

+ Problem zasadniczy - pielęgniarki 
Największy w naszym mieście kombinat leczniczy -

Stpital im. M, Kopernik:l, niemal z każdym dniem tetni 
żywiej pracą. Można powiedzieć, że na „p„lnych 
obrotach" pracują lui od działy - internistyczny, gi1w1<0-
logiczno - polożniczy I noworodkowy. Wystarczy dodać. że 
w ciągu dwóch pierwszych miesięcy przyszło tu na ś\Hat 
równo dwustu nowych obywateli naszego miasta. 

Stopn iowy rozru.cll szpital~ 

Nowoczesny basen „OLIM-
PII" czynny jest dopiero od 
godz. li a zamykany już o 
15.30. Ten jedyny łódzki basen. 
w którym woda jest stale uz
datniana, poza godzmaml otwar
cia wykorzystu.ią sportowcy. W 
kiosku spożywczym są tylko 
napoje 1 słodycze. Można tutaj 

• po uprzednim zapisaniu uczy/! 
się pływać między godz. 19 a 
20 

dobre. Można tam wypożyczyć 
Jeżaki I pletwy a w bu fecie 
są napoje z lodówki. Jednak 
szatnia damska jest nieczynna 
podobno z braku personelu. 

Wszystkie baseny łódzkie 
zamykane przed godz. 19 Czy 
nie można by pomyśleć o cho, 
ciaż Jednym otwartym do 20? 
Co maja robić pracujący do 
godz. 16. którzy po pracy l obie
dzie chętnie by popływali. 

ceh) 
Fot. A. Waci1 

24
-letnia Henryka Wlodarczyk - starsza 
sprzedawczyni w Domu Handlowym 
„Magda'.' będzie jedyną repre_zentantką 
mlodtiezy łódzkiej pracuiąceJ w pla-

cówkach handlowych, na Ogólnopolskim Zlocie 
Przodowników Pracy w Krakowie. W !cole 
ZMS przy pp „Delikatesy" pelnl funkcję 
członka zarządu do spraw ekonomicznych. 
Cieszy się opinia wzorowego pracownika. Po
siada duży autorytet wś-ród młodzieży, czego 
najlepszym dowodem jest wybór jej na zlot 
do Krakowa. 

Henrykę Włodarczyk zastajemy w czasie go-
rączkowej porannej pracy w DH „Magda", 
kiedy jest tu największy ruch. 

- Jakle sprawy zamierza pani poruszyć w 
czasie krakowskiego zlotu? 

- Jest lch bardzo wlele. Już sam fakt, że 
pracuję od 9 lat w handlu I stykam się. ~ nie
łatwymi problemami adaptacji mlodziezy w 
sklepach prowadzonych przez „Delikatesy", u
poważnia mnie do podzielenia się doświadcze
niami w tej przecież niełatwej pracy. 

- Czy dośwladczenla te będą związane z 
pracą brygad mlodzieżowych? 

- I tak i nie. Tak - ponieważ w naszym 
jak również zarządzie środowiskowym 

Henryku 
Włodarczyk 

- reprezentantka 

handlu 

handlu państwowego wiele się mówi o potrze
bie organizowania brygad mlodzietowych w 
naszych sklepact). Jedna1<że jak do tej pory 
- jeśli chodzi o „Delikatesy" - jedynie W 

naszej placówce przy ul. Gagarina powstałą 
brygada mtodzieżowa, a teraz myśl; się o u
tworzeniu jej w następnych „Delikatesach" 
przy ul. P iotrkowskiej 82. Malo jeszcze ma
my doświadczeń z pracy tych brygad 1 dla
tego niewiele na ten temat będę mogla po
wiedzieć. Niemniej jednak z inicjatywy ZMS 
~tanowiliśmy zająć się przede wszystkim -
l to chyba jest bardzo słuszne - sprawowa
niem opieki nad absolwentkami szkól handlo
wych tak, aby od pierwszego dnia ich pracy 
związać ich organizację l zatroszczyć się o to, 
aby miały· możliwość awansu a także uatrak

cyjnienia zawodu handlowca. 

Henryka Włodarczyk w czasie swojej długo

letniej pracy w handlu ukończyła Technikum 
Ekonomiczne dla Pracujących l jest Inicjato
rem wielu czynów spolecznych wśród miodzie· 
ży zatrudnionej w handlu. (J, Kr.) 

Fot.~ t.. Olejniczak Niedawno rozpoczął pracę ko
lej ny, bardzo ważny oddzi ał -
neuroch irurg iczny. Wyllosażony 
Jest w krajową I zagran!-:rną 
apa ratułl'ę. pozwalającą na do
konywainie najba.rdziej nawet 
skompl ikowanych zab;egów o
peracyjnych w wypadku us?.ko
dzenia mózgu czy kręgosłupa. 
Ta nowoczesna placówka clY
&ponuje także nowością w na
szym mieście absolutną - VI Y
dz\elonyml łóżkami dla po
trzeb neu.roąh i rurgl\ dzle='i:ceJ. 
Jest to , więc naJnowocześn ;~j
szy w Lod.zi oddział t.e&o ro

przebiegałby może I w ~zyb
szym tempie. gdyby n ie ood
sta wowa bolączka tego w .el!c'e
go 1 nowoczesnego zakladu le
czniczego - pielęgn ia rki Wla
śn ie Ich brak sprawia że na 
otwarcie kolejnycb odzia lów 
trzeba ezekać stosunk:QWo <Ilu
go Brak takte pewnej !tczby 
salowych. ale szczególnie 1.lrak 
WY'kWal if ikowanych p1elę ~n.i a
rek jest bardzo od<:zuwalny. 
Wydaje nam się.. że w tej n ie
zmiernie . ważnej śpraW'ie tr1e· 
ba będzie prze<l·sięwzią ć 1ak:eś 
skuteczn,ejsze sposoby d7.lała-

„WLOKNIA.RZ" ma dobrze za
opatrzony bufet w napoje i 

c ieple dania obiadowe, jednak 
wczoraj woda była raczej sza
ra wa (wieczorem miano ją wy-S.,-.Cllllllilllllll._,_,....,...,_.,._..__ ... .__,....,._.,,... ... li'll_,..1111'1.._.,_.._. ... ._._._._..,...,.,. ... .__,.. .... _.,_.._. ... .__,....,..._.,_..__. 
mienić.) Ostat.nio zmieniana by- --------------------..:..--------------------------la tydzień temu (I) Kierownic- „ 

dl'.aj.u. 
Uruchomienie pierwszego o<!.· nia. {er) 

two ośrodka sportowego skarży 
się na niezdyscyplinowanych 
użytkowników basenu, którzy 
dewastują urządzenia sanitarne 
I wlec,orem pozostawiają za
Smlecony teren. Przeciętni<" 
dziennie korzysta z niego 1800 
osób. 

Stosunkowo niska frekwencja 
jest na nowo otwartym basenie 
„PROMIENISTYCH". WyposażP.. 
nie jeet tak na ra~~ bardzo 

działu zabiegowego staln i.ię. -------------------------------
także swego rodzaj u próbą ge- ,... 
nera Iną dla !tom pleksu bl<Jków 
operacyjnych. W bloku prze- . 
znaczonym dla neu rochlr~ rgil 
sprawdzane jest d.zlałanle cal~ 
go zespołu specjalistycznej apa 
ratury operacyjne). Z chwilą 
pomyślnego zakończeinla prob. 
można bę-dtle myśleć o kolej
nych oddziałach zabiegowych. 
Wprawdzie już za mies iąc wru
choonlony zostanie oddział n<:u
rologicl'.nY. ale na dzień 1 ·\llrrze
śnla, 1ak nas tnformuje dYT 
szpitala dr P. Dyktyńskl, zało
:!;ono uruchomienie oddział-u u
rologicznego oraz piel"Wszego 
oddziału chllr'uirgicl'.nego. Na ten 
sam ok.res przewidziano także 
uruchomienie od.21t.at·u kardi<>
logl.Cznego. 

* Tanie kwiaty * Ekstra zniżka 
na truskawki 

Nie było wewiraj ktop<>tu z 
zaku.pem pięk:nych kwiatów. 
Przed wielu kwiaciarniami zoc. 
ganizowano uliczne punkty 
sprzedaży Piękne goździk\ ofe
rowano w cenie 2-3 zl za st.tu
kę. 

Niooo lepiej wyglądało wczo
rajsze zaopatrze.nie w truskaw-

kt. ale, niestety., nie wszi:-ctzie 
owoce te prezentowały się zbyt 
pięknie. W ~wiązku z tym, te 
w czasie tran.sportu dojrzale 
truskawki bardU> łatwo się 

Lolo w ,,Grond-Holelu" 

gniotą. dok0<nan.o wczoraj eks
tra zniżek ce.n na te owoce, w 
sumie na 24 tys. zl. Posz.lo to 
na koszt przedsiębiorstwa „Wa
rzywa l owoce". 400 kg 1r.u
skawek:. nadających się ra~zej 

j ,uż tylko na zwpę sprzedawa
no po symbollc21n.ej złotówce. 

Sporą część oferowano po ce
nie za.ku,pu - 8 21 za 1 kl. 

e Po 15 lolach - wentylacja 
w kawiarni e Iłowy sklep „Ars poelica0 

z ciastkami 
-= -= ---

Mimo ie na dworze duszno w uruchomionej po mie
sięcznej przerwie kawiarnł„Gra,nd-Hotel" jest nareszcie czyna 
oddychać. Podczas ostatni ego remontu m. ln. urucl1omi~no 
nieczynną przez 15 lat wentylację, którą, jak się Okaza
ło, przy przebudowie lokalu po prostu„. zamurowano(!!) 
Cale szczęście, że nie została zdemontowa.na. 

Prapremiera nowego zespołu 

wokalnego „camer-ton" dziś o 

godz. 19 w Muzeum Sztuki (ul. 

Więckowskiego 36). 

Dzięki temu brygadzie po<1 który obecnie jest przebudowy-
kieruniklem w. Piernikarskiego wa.ny. Potrwa to do ~oi\ca 
udało się przeptowadzić klllta- roku . Gabl>0ty okalające grnach 
cję odmladz.ającą niemieckich „Grandu" od strony pa;;ażu 
u.rządzeń Obecnie d.Zlialają jt:lt wypetni<>ne z~taną jwż Jada 
&praWl!lle ze w&zys~ich stron dzień informacjami o turysty-
sa.11 wyWie1:t"z.ni.ki i kratki na· ce „o.rbisowsk.iej" 1 naszych 
wiewające ŚWieże powietrze. teatrach. Końozy się też prze-
Warto tu wymienić nazwiska budowę naW<ierZ1Chmi ulicY . 
dwóch śl<USarzy L. Anioła I L. (Kas) ~~~~~~~~ 
Zakrżewskiego, których udz,3tf-~------~----------------------
w t.ej pracy byt znaczny. Waż
ne jest i to, że j ed·nocz„ś.ni e 
upragnJoną wentylację otrzy
mało zaplecze kawiarni, co :r. 
;radością powiltał personel. Agre 
gaty w!ookle z lodami są obec
nie w stanie produkować do 
4DO ~ tego o;rzeźwiająceg<> 
emakoły·lru dziennie n.a u.żytek 
kawiarni 1 res.taUJracji, 

Obecnie już całe zaplecze 
11Grand" - jak WC2.oraj stwie.T
dziliśmy - jest wentylowane 1 
ur~zone zgodll1le z wymoga
mi nO'W'OczesneJ gastronomii. 
K<tLchinla na ~az. lodówki, au1.o
ma.tyczne 111rządozenia do mycia 
naCZiyiń - wszystko to sprawia. 
że praca w kluchni „Grand" 
nawet w u.pały odby'W'a slę w 
znośnyC'h warunkach. Czynna 
jest także bez ża<'.l:nej przerwy 
letniej stołówka dla perse>nelu . 

Przy narożniku ul. Traugutta 
1 Hotel&wej otwarto nowy 
sklep z ciastka.mi, Tak więc 
s<t.O<Lsko cukiernicze wstało v·:y. 
J'oI'OWadzone Z baru kaWO<We·go. 

Kiedy Łódź będzie czysta? 
Poprawa stanu sanitarno-porządkowego w naszym mieście 

postępuje zbyt wolno - taki wniosek nasuwa. się po wysłu
chaniu informacji złożonej prze.: Państwowego Inspektora. Sa
nitarnego dla. m. Lodzi na. wczorajszym posiedzeniu Wojewódz
kiego Sztabu dis Poprawy Porządku i Bezpieczeństwa Publi
cznego w naszym mieście. 

W dalszym ciągu brudno jest na terenach placów budów, jak 
f przyległych ulica.eh. Nie poprawiła się również czystość to
rowisk tramwajowych, przystanków i wiat. Pewną poprawę 
stwierdzono co prawda na terenach za.kładów przemysłowych, 
a.le i tam zdarza.ją się niestety, wypadki, na.wet pogorszenia 
się stanu sanitarnego, jak np. w ZPB im. Harnama. Kontrole 
przeprowadzane na terenach dworców PKP i PKS także wy. 
kazały brak poprawy. Na.wet mimo zastosowania sankcji kar
nej. Pod tym względem wyróżnia. się zwłaszcza. Dworzec Ka.
liski. Pod1>bne przykłady można mnożyć. 

Jedynym wyjściem, jeśli nie chcemy być mia.ste11! brudnym, 
jest stosowanie wobec opornych, oprócz ma.ndatów także 
innych ~odk6w J"epresyjnych. . ~ c. 

Filharmonia lódzka na Estradzie 
I w tym roku łódzka orkie

stra filharmoniczna będzie go
ściem Estrady Robotniczej przy 

MZDK , ,Włókniarzy" (ul. Piotr• 
kowska 262). K<>ncert 011wler.1ją. 
cy sezon letnl, w sobotę, 7 bm. 

Robotniczej 
o godz. 18.30, poprowadzi Ren.~ 
ryk Czyż. 
Wstęp wolny, 

1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111~111111111111111111111111111111111111111111111111 
WAZNE TELEFONY 

tnformacJa telefoniczna 
strat Potarna Ol, 6'6-11, 
Po1tolowle Ratunkowe 
Pogotowie MO 
Informacja lrnłeJowa 
Informacja PKS HS-91, 
Po~otowłe wodocta1owe 
Poi:otowle 1azowe 
Poi:otowle ener1etycime 
Po101owle cleptownlcze 

TEATRY 

03 
$~5-$5 

09 
01 

555-55 
117-20 
ISS-H 
S95-8S 
SSI-tł 
tal-11 

MALA SCENA TEATRU JARA• 
CZA - g()d.z. 19 „Alfa.-Beta" 
(od lat 18) 

TEATR 7.lS - godz. U.la .:r1rę
dowata" 

PINOKIO - godz. 10 „Przyj.a
ciel wesołego. ~iabta" 

Po>lostale teatry nieczynne 

MUZEA. 

SZTUKI rul. Wt~kOW!llk!ego 36) 
godz. Hl-1~ cwst~ wolny) 

BISTORU RUCHU REWOLU• 
CYJNEGO iw. Gdal'Jska 13) 
god1z. 1(}-18 

HISTORII WLOKIENNICTWA 
(Piotrkowska 28~ rod!7.. 10-17 

ARCHEOLOGICZNE l ETNO· 
GRAFICZNE (pl. Wolnołel lł) 
gooz. 11-11 

EWOLUCJONIZMU (Park &itn• 
.kiewic:z.a) godz. 10-17 

ŁODZKIE ZOO 

czytllllle w godlZ. t>-20 ('kasa 
cz,y<n.na do godz. 18> 

PALMIARNIA - nieC:ZY'n:na 

KINA 

BALTYK - „Mały wtelild czło
wiek" (USA) od 1.a.t 18 &od.z. 
10. 13. 16. 19 

LUTNIA - .,.Król dama, v.a
let" !NRF) od lat 18 l'Odz. 
10, 12.U, 14.30. 1.7. 19.30 

POLONIA - „Smlech w ciem
ności" ang od lat 18 11~. 
10. 12.16, 14.30. 17. 19.30 

WISLA - .. Opętamie" (poi.) o<1 
lat 18 gada.. 16, U, 1ł, 16. 18, 

. 20 
WLOKNIARZ - ,.Droga do Sa· 

liny" (fra111c.) od lait 18, godz. 
(to. 12.1_,; seanse za.mktnięte), 

14 .30, 17. 19.30 
WOLNOSC - ,.Pojedynek na 

wietrze" (Jap.) od lat 18, g. 
10, 12. 14, 16, 1.8, 20 

ZACHĘTA - ,,Pa.n Hu.lot wśród 
samochodów" (A) o<1 lał lł 
(fra.nc.) eoo:r.. 111, 12 , u. 16. 
18 20 

TATRY-LETNIE - „Sw!adek 
kor<>lllllY" od. lat 18 (Wł.) 
god.z. 20.15 (ki.no czynne tyl
ko w d·nl pogodne) 

STYLOWY-LETNIE . - ,,Szkota 
kowbojów" (USA) od lat 16, 
godz. 20.30 (.kiino czynne tyl
ko w dni pogod·ne) 

LDK - „z ksieg;i k;rólóW" od 
lat 11 (iradz.) goo-z;. 15, „Ma
demoi~elle" (.ang.) od la.t 181 
tod!&, 1 U.li; 1U5 

STYLOWY - ,,Wyspa wyklę
tych" (j·Ug.) od la.t 18 IQ(iz. 
16, 18 ,Rozta.rgn 1ony" (fr.) 

1 od lat lł, godz. w 
STUDIO - „zwariowany 

end" (fr.~ od la.t Jl, 
181 ,.Anatomia miłości" 
od lat 16, godz. W 

weBk· 
godz. 
(l)Ol.) 

TATRY - „H.rablina :r. Hong
kongu" (B) ca.ng.) od lat lł 
god·z 12, 14.30. Baj ka „cza. 
rod2.iejskie lustro" godz. 17. 
Pożegna.nie z filmem „Arsen 
LupLn kontra Arsen Lupin" 
(franc.) od la.t 14, god:z. I.O, 
18, 20 

CZAJKA - nieczy<nne 
DKM - „Posag księżniczki Ra-

1.u" (!'um.) od lat 14. godz. 16 
,.Stadem czarnowłosej dzlew
ci.yiny" (jug.) od la.t 18, godz 
18. 20. 

KOLEJARZ - nleczytnlle 

GDYNIA - „Mro'WlSko" (węg.) 
O<d lait 16, godz. 10, 12.15, U.30, 
16.45, 19 

HALKA - .. Ty1ko dila orłów" 
caing.) od lat 14, godz. 16. 19 

1 MAJA - „A.rabeska" (ang.) 
od lat 14 ,godz. 15, 17.15, 19 .30 

Mt.ODA GWARDIA „Tylko 
v."tedy gdy się śmieję" (a.ng.) 
od lat 14 g<J<d2. 10, 12, 14, 1.6; 
18. 2.-0. 

MUZA - ,,.Pozwólcie starto-
wać" (rada..) od la<t 14, eodz.. 
1•5.30, 17.45 2iO 

OKA - „Wspomnienia z przy
szłości" (NRF) od t.a.t 7, &OdZ. 
10, 12, 14, 16 18, 20 

POLESIE - „.Bląid szeryfa" od 
lat 14 (NRD) godz. 17, 19 

POPULARNE „Ewa chce 
spać" (poi.) od lat 16, rod.Z. 
16.45, 19 

PRZEDWIOSNIE - ,,Motylfl" 
od Ja.t 16 (poi.) goct.z. 16, 18, 
,,Mężczyzna, który ml się po
d<>ba" (fra.nc.) o4 la\ l&, 
gooz. oo 

PIONIER - „Lowcy skalpów" 
('USA) od Lat 16, i0d2.. U.30, 
17.łS. 20 

POKO.J - „Zaanek pułapka" 
(franc.) od ta·t 16, iod.z. Hi 30. 
17.45, zo 

REKORD - „Dziewczyna na 
mi<>tle" (B) (cze.eh .) od lat 11 
godz. (15.3-0 seans zamkni<:ty). 
17.30. „v.-ujaszek Wania ·• (A) 
(radz.) od lat 16, godz. 19 30 

ROr.:A - „Wlehlta wlóczęga" 
(franc.) od iat 11, g<>dz. 1~, 

- U.30, 16, -17.30, 20 

SOJUSZ - ;,O!lcerowle'• (A) 
(.radJz.) o4 lat 14, &<>d:. 15.30, 
17.4:>, 20 

STOKI - „Port lotniczy" od 
lat 14 (USA) godz. 16, 19 

SWIT - „Hibematus" cttanr..) 
od lat U, eocLz. 15.30, 17.30; 
19.30 

DYZURY APTEK 

Tuwim a i;ii, L\ma!nowsk!lego l.; 
Przyibys:rewsl<Jiego 86, Luto· 
mierska 146, Ga.gari.na 6 Bra
t:Y1Slaiwsk.a 2 .a, Obi!'. S<tali.~gra
du 15. 

DYZURY SZPITALI 

Instytut Pol.-G!n. AM - nł. 
Sterlinga 13 Klinika Położ
n i<:twa 1 Patologii Ciąży dla d7.. 
Sródmieście - poraodmie „K" 
ul. Nowotki l Kopclńsikle·go o
raz z dzielnicy Bałuty - ~
rad.nie „K" 1lll. Ma.rynairs.kai 
Pacanowskiej l Snyce'I'Ska. 

Nie przyjmuje chorych &lllll· 
kologtcznie 

Instytut Pol.-GIJn. AM (il.I[. Cu· 
rie-Sk!odoWskiej 15) - ~<>i.:ni
ctwo i glJnekolog'a dJa d-zie".!oicy 
Górna - pora.dinie „K" ul. Fe
lińskiego. Zapo!&kiej. RZiO"\\'Ska. 
1 Przybyszewskiego. 

Dla d.zieln·icy Batu<ty - PD
radnle „K" ul. By<Lgoska 1 'l'u• 
roszowska oratZ gi.nekolog\a dla 
rejonu klinik! 1lll. St.erli.nga 13 . 

Szpital lm, ff, Jordana - ul, 
Przyrodnlcza 7/9 dlZlelniea 
Widzew ora<Z dzielnica Ba.l'uty 
poradnia „K" w!. Sęd.>Jiowska. 

Szpital Im. M. Fornalskiej -
ul. Fornalskiej 31 - dzielnica 
Polesie, dzielnica Sródmieście 
poradnia „K" ul. !O Luitego, 
dzielnica Bałuty pora<l:ni.a „K" 
ul Trakto.rowa I Lniana 

Szpital Im. M· K<>pern.ika -
ul. Pabianicka. 62 - dziel:nic& 
Górna, poradonla ,.K" ul. Clesz
Jrowskiego I OcltI'Zańska , d<Ziel~l
ca Saluty porad!Ilia _.,K" ul. Li• 
bel ta . _ 

ChLrocgia ogótna - 5.l:l:>iital 
im. Pasteura (Wi.g·u.ry 19) 

ChLru.rgia ura.zow.a - Szpita! 
im. Radlińskieg<> (Drewnow-
ska 75) 

La.ryngo!ogta Szpital Im. 
Barlicklego (I(lopcdl\sllclego 12.) 

Okul istyka S21pttal im. 
Jonsch&a (Ml!1onowa lł) 

Cbin"urgla I laryngologia !12.'.e
clęca - 1nstY1Ju.t Ped.iatril AM 
(SPorrul 36150) 

Chiru,rgla s.zczękowo-twarz<>wa 
- Szpital Im. Bairlick>iego (Kop
cińskiego 22) 

Toksykologia - I!nst)'1-u.t Me
dycyny Pracy (TE!'I'esy 8l 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowia Ratunkowego przy 
u.l Sienkiewicza 137, tel. 866-66, 

I 

Ogólnolódzk1 Telefoniczny 
Punkt t:n!ormacyjny dotyczący 
pracy placówek służby zdMW!a 
tele~ 615-19 czyn.ny lest w 
goo z. oct 1 do :n, 0pr6c:z aue
dzlel !. twll\t. 
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NABOJE ZE SŁODKIM GAZEM 

oraz do 

WODOSYFONOW 

można kupić i wymienić w: 
SKLEPACH ARGEDU 

przy ul. ul.: 

Broniewskiego 68 

Rzgowskiej 46 

Więckowskiego 31 

~ Armii Czerwonej 45 ~ 
Piotrkowskiej 119 

Cieszkowskiego 4 

Lutomierskiej 2/ 4 

Próchnika 1 

~ ~ 
~ ~ ~ 
~ I 
I 
~ ~ 

brym &tanie sprzedam 
Ogląd.ać Ptotrlrowska 115, 
m. 14. Tel. 365-<i5, po 
g-Odz. 16 

SAKSOFON alt, 
ftrmy „ Welk.long" 
dam. TeJ. 432--0E, 

nowy 
sprze. 
Po 16 
10156 g 

„FIATA la.:> p" nowe.go 
kupu:. 539-_;1 godz. 9-11, 
567-88, P<> 16 . 10069 g 

TUS~YN -: pokój. ku
chnta. z.amte<nlll na po-
dobne lub większe w 
t,oct.zi. Najchętniej na 
peryferiach i w starym 
budownic'bwie. Oferty -
„9913" Prasa, Piotrkow
sk.a 96 

PILNIE poszu.kiuję poko
ju z używaJ.nosc.ą k•ucn
n l. Oferty „9896" Prasa .. 
P iotrkowska 96 

KALISZ - pokój IUU.Ch
nię. zamienię na m iesz
kanie w Lodzi l·ub Pa
b ianicach. Ka-zim ierz Ga
weł. Kalis.z, Częstochow-
ska 6-4 9919 g 

GLOWNO M-3. Il P~ 
wszystkie wygody, za-
mtentę na mieszkan!e w 
Lod•zi lub w l·nnym m ie
ście. Oferty „991 6" Pra
sa, P iotrkowska 96 

MALZE!'1STWO - ~zlon
kowie spóldztelni m!esz
kan iowej po.szukuje m :e
szkanla. Oferty „9889" 
Prasa. Piotrkowska 96 

Dom Handlowy 11JAGNA" - ul. Łanowa 85 

Dom Handlowy 11DĄBRóWKA11 

MLODE m.ałżeństwo z 
2-·Ienn im d<zieckiem 
członkowie spóŁdz'. elni 
po.sz,u.kuje sublokaM>r-
skiego pokoJ•u z niekrę
pującym wejściem w 
sródmie&ciu lub Wojska 
Pe>lskiego, Oferty „9866" 
Prasa. Piotrke>wska 95 

ul. Dąbrowskiego 50 

Z A P R A S Z A 
WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

11ARGED11 w ŁODZI. 

PRZYCHODNIA Skó~!l<>
Wenerolog icz,na m Lodzi 
ul. Zakątna 44, I ;;iięt<ro 
rejestra.cja, przyjmuje ca 
lą dobę (oprócz meditel) 
udziela pora<! w 7.akr1>
sie choo-ób weneryc:onych 
I leczy l>ezpłatnie 

NOWO ZORGANIZOWANE 

przedsięSiorstwo zatrudni z te

renu lodzi i województwa: 

MURARZY, 
CIEŚLI, 
BETONIARZY, 
STOLARZY, 
ZBROJARZY, 
MALARZY antykorozyjnych, 
SPAWACZY, 
MURARZ"ł wvltład1in 

chemoodpornych, 
ELEKTROMONTEROW, 
MONTERÓW rurociągów, 
ŁADOWACZY, 
BRUKARZY, 
KOPACZY, 
ROBOTNIKÓW 
niewykwalifikowanych 

Przedsiębiorstwo zapewnia dowóz 
pracowników zamiejscowych I zakwa
terowanie w hotelu robotniczym. Zgło-
1zenla kandydatów przyjmuje: Lódz
de Przedsiębiorstwo Budownictwa 
Wodno • InźynJeryJnego "HYDROBU
DOWA - 5", Lódi, ul. Kilińskiego 

Hl, dział zatrudnienia, plac I szkole
nia, II piętro w godz. 8-15. 4963-k 

• •~ v•• • arrrr 
~eee 

BANK 

POLSKA 
KASA 

OPIEKI 
S.A. 

uprzejmie zaprasza do sklepu 
MHD 

w ZGIERZU, 

przy uf. Rewolucji 1905 r. nr 82 

prowadzącego sprzedaż 

TOWARÓW PEKAO. 

Polecómy towary krajowej pro

dukcji eksportowej oraz zagra

nicznej. Sprzedaż za waluty wy

mienialne bony towarowe 
PEKAO. 

5537-łt 

OGŁOSZENIA 
DROBNE 

I GARAŻ do wynajęcia. 
MyszkOW<"ka, ul. Stu-

l dzienna 4 9911 11 

j GOSPODARSTWO Mln~ I 8 11.a z tnwentanem -
spM:edam z powodu cho
roby. Zdzisława c za j-

1 kow&ka . Ksawerów p-ta 
Sobótka 150 I> 

4872 k 

Dr Jadwiga ANFORO
WICZ - skórne, wene
ryc1.ne 16.30-19, Próchni
ka 8 9915 g 

Dr ZIOMKOWSKI skór
ne. weneryczne. 16-19. 
P 1otrkowskia 59, oprócz 
sobót 10005 g 

CZERWONIEC Konst•nty 
- g1Rekolog, Tuwcma 2-0 

9747 i: 

FRYZJERA-kę damskiego 
na stałe przyjmę. Z'.e!o
na U a 10033 g 

MAGIEL elektryczny - CHEMIA, matemawka. 
t.anio sprzedam . Przę- Tel. 476-41. Mgr Ctesiel 
dJzalniana 91. Adamsll:a ski 9917 g 

SPRZEDAM płyty pa?.- POMOC domowa do bez-
d.zlerwwe 4Xl.S. Tel dzietnego małże1)St\\·a po-
438-78 god.z, 8-18 9892 trzebna. Warulllki t>ardz.o 
WÓZEK dziecięcy sprze- dobre. Refe_rencje po_żą
dam. Tel. M4-03 9914 ~\dane. Tel. 809-64 9890 g 

l KOZUCH męski, Wt.TOS\ POMOC do dziecka .PO
\ 185 cm - kuplo:. eter- trzebna. Mack1ew1cz.;a 

ty „9900" Prasa, Piotr- 14116. m. 11, godz. 18-_o 

1 
kowska 96 ąg45 g 

FUTRO karakule>we - LETNISKO. - 554-7_9 
sprzedam. 861-34 9928 11 9100 g 

I ~~~~~~~~~~ 

PU1'ELKI sprzedam. -
I 554-79 f70l! J 

/,,JUNAKA" - l>loan do· 
, bry - sprzedam. Ogla-
/ dać: G!&wna I!. War-
sztat 1970 ł 

I ,.ZASTA VĘ" - sprze-
1 dam Tatrzańska 62 . m. 
I 35. Po Ui 10019 I 

l MLODE, beuiz.ietme mal-
żeństwo poszukuJe m te
s1'k.ainia z nlekrę,puJącym 
wejściem. Oferty „9930" 
Prasa. P !otrklOwska 96 

SUBLOKATORKĘ 
mę, Wap!enma 26 

przyj-
9701 & 

DO S<>potu 21 lipca chęt
n ie zabiorę 3 <>.soby. Tel 
5M-69 9923 g 

UNIEWAŻNIA się ~~gu
b i oną pieczątkę: „Wy
twórnia Wód Gazowych 
Stefan Szymański. ul. 
Strusia Nr 27, tel. 523-27 
91-500 Lódź." 

JANUSZ GRADOMSKI, 
Złotno 12 zgwbil leg. s tu-
dencką B~l8136 wyd. 
przez PL 9904 g 

JOLANTA Renkowska. 
zgubna legit. s.tudencką 
nr :11270 wY'd. przez PL 

99:11 g 

- KIEROWNIKÓW budów z uprawnienia
mi, 

- KIEROWNIKÓW robót Instalacji sani
tarnych z uprawnieniami, 

- MISTRZÓW budowlanych z uprawnie
niami, 

- TECHNIKÓW ze znajomością sporządza
nia dokumentacji płacowej, 

- TECHNIKÓW normowania organizacji 
pracy, 
INŻYNIERA budowlanego do działu 
przygotowania produkcji, 
INSPEKTORA do spraw finansowych, 
INSPEKTORA d.s. szkolenia zawodowe
go, 
INSPEKTORÓW do spraw ekonomicz
nych I planowania, 

- MAGAZYNIERÓW, 
przyjmie do pracy Lódzkl Kombinat Budo
wy Domów, ul. Nowo-Teresy nr 1. Warun
ki pracy I płacy z kandydatami z terenu 
Lodzi do omówienia w dziale kadr kombi
natu przy ul. Nowo-Teresy nr 1 - po
kój 106. 5082-k 

SPOLDZIELCZA Hurtownia Międzypowiato
wa „Samopomoc Chłopska" Lódź-Żabieniec. 
ql. Zbąszyńska nr 3, tel. 200-83 zatrudni za
raz: 
- DWÓCH współodpowiedzialnych magazy

nierów ze znajomością branży obuwniczej, 
- DWÓCH współodpowiedzialnych magazy

nierów ze znajomością branży dziewiar
skiej, 

- INWENTARYZATORÓW 

~~ 
Warunki pracy i płacy do omówienia w SHM 
pokój nr 13. 5485-k 

od 
do czytelników od 

= do czytelników 
„„„„„„„„„„. 

Między interesem jednostki a ogółu 

Nim stanie blok 
Ja.k się przez 27 lat uprawiało działkę, to wcale niełatwo 

się "' niej wynosić Ot tak z dnJa na dzień. Bez uprzedze
nJa. Dlatego przyszlJ do redakcji, teby w lmie.niu 30 ~żyt
kowników ubłagała kogo tM:eba, aby teraz, kiedy rosllnkl 
tak pięknie rosną, działek lm nie zabierać. 

dowie 3 bloków m ieszkalnych 
zapadła niedawno. Wykonawca 
zas musi mieć godziwe warun ki 
do pracy. Na sentymenty me 
ma on czasu A jednak na 
prośbę Sp'>łdzielni „Bawetna", 
MPBM nr 3 zgocl!lito się jeszcze 
raz rozpatrzeć swój harmono
gram robót. I za tydzień da od
powiedź. Jeśli to tylko będ zie 
możliwe. poczeka. z wejściem na 
plac, aż do zebrania plonów. 

r; uwagą wysluchałam tych I co teraz robić? Zebrało się 
łudzi. Bardzo starych, steranych nas klika osób przedstawiciel! 
życiem, utrzymujących się 2 różnych ważnych instytucji. 
emerytury. Dla !eh budżetu Staliśmy bez rad ni nad tymi za
każda marchewka wyhodowana gonkamt. które jak na tronte 
na działce ma znaczenie. Rozu- pięknie obrodzily , Tu naprawdę 
miem lch nikt me zawinil. Decyzja o bu- G. BARGIELOWA 

Ale rozumiem też spółdzielnię 

m ieszkaniową .,Bawełna''. Pro- lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 
tokolem z dnia 5 czerwca br. - • • 
na specjalne polecenie Prezy- : NIEGOSPODARNA ADM ·: 

dium RN m. Lodzi - otrzyma- : PO CZ~J. : la ona od MZBM-Widzew w : 2 łata temu wystąpiłem do: 
wieczyste użytkowanie ten : ADM przy ul. Więckowskiego: 
właśnie plac, liczący hektar zle- 5 29 o postawieme nowego p1e-5 
mi, a położony między ulicami: • ca. Nie doczekałem s i<: go do• 
Lęczycką, Ozorkowską, Poznań- : dziś, bo kierowmk ADM raz: 
ską W Ich pobliżu staną 3 bJo. : twierdz.i, że nie ma Judzi, a: 
kl, z tódzklej Fabryki Domów. : drugi, że brak mu materia-: 
za rok o te.l porze mle~zkać : łów . 5 
będą już Judzie. Ale żeby je : Gdy jednak podobne poda-• 
wybudować. wykonawca : nie zlożyl sąsiad i Judzie i : 
MPBM nr 3 musi mieć miejsce 5 materiały znalazły s ię. P1~r- 5 
na składowanie materiałów I po· : wszy ptec postawiono mu. rok: 
stawienle pakamer. dla pracow- : temu.. Na drugi zwtezrnno: 
ników Muszą mieć oni gdzie : KOD ZAWINILT materiały, które zmagazyno.-: 
się przebrać. zie~ć posiłek • wano„. na klatce schodoWeJ. • 
umvć się po pracy. : Po co Poczta wprowadzila Po 2 miesiącach część mate-: 

Pod w7gJędem prawnym wszy- 5 kod? Przedtem listy do War- rialów zdematerializowała się, 5 
stko Jest w porządku. Bo lu- : szawy (i z Warszawy) szly więc ADM przysłała brygad.e : 
dzle et wiedzieli. że „ogródki" : dwa., trzy dni, a teraz cztery by zabrała pozostale re~ztki.: 
pred7e1 czy oó7,niej będą 1abu- • albo pięć Ra.no 21 cz.erwca Dzięki temu udało m1 s1ę • 
dowane. W za,adzie już od 5 wysiałem ·list do Warszawy, wreszcie ob.eJ>rzeć. I Judzi i 5 
1969 r ADM Nr 3 nie odnawia : dotarł 25 w południe, razem materiały. Nte doir.zalem na-: 
z nimi umów dzler?.awnych. W : ze mną, gdyż tego właśnie dnia te>mtast gospodarnosc1 i tro-: 
tym roku zawarto Jedvnie z 3 : oowiedzilem syna. Z&dziwia ski 0 lokate>ra. : 
osob•>nl i tvlko dzialka jednej : mnie ta ,,sprawność" naszej BR. KUPIEC : 
z nich uległaby ewentualnemu : Poczty. ul. żeromskiei:o a : 
znl,>.czenlu. • T. SZALESKI • 

Okollc>nl mieszkańcy slusznle : ul. Piotrlrnwska 151 WYSOKA STAWKA : 
ro7.umowa11. żP ziemia odlo<?lem : : 

le7.eć nie r:'oże. wiec .~ażde(Yo 5 RED.: Pańskie uwagi prze- Od trzech lat pracuję i 5 
roku na ~ i?~ne chodzth do , : kazaliśmy łódzkiej „Poczcie". ks,-,talcę się w te<:hnikum wie-: 
A DM UnPWmć sle. czy oreclko : K ierow nlk d7.iału Służby Po- czorowym. W br. ten podwój- : 
7a<'Znle sle ta budowa . A<lmlnl- : cztowej p. Ciesielski twierdzi, nY trud odbił się na mym: 
stroria s1r•Pr1e odpowladala, 7e •że je.st te> jednak pnypadek zdrowiu. Nie chcąc oblać ma-: 
l'!dvbv „miało C'<"\ bv~". to bv : sporadycznv Aby móc kon- tury poprosilem o trzym1e-: 
la Prucie~ oowlRdom•ono Tak 5 kretnie od.pC,.wieQ.zleć co b yto sięczny urlop bezplatny. Dzię-: 
bvło I w tvm roku. Sad7a<'. 'e • ó·· · · t 
plac nie będ?i<> ood zabudowę • powodem oP zmema przesy - ki temu wyrównałem w zy- : 

· : ki kierown:ik ,.Poczty" mu- stkie zaleglości i zacząłem: 
potr

7 Ph'ly,. st~rv'." zw_v<'za!Pm • si.alby przeprowadzić do- myśleć 
0 

wyższych s.tudiach.: 

~:i=:i::
1

.1 zte~:i;ak;„~„~~ia;la?c,1.;~ § ~~~~~:· ~~ dodow~~g: Na studia kierownicbwo za-5 
uczciwi. Co roku chodzili do : To znaczy koperty ze stem. kładu wyraziło zgodę, Jeez: 
dzielnicowego Wydziału Flnan- : plami, sbwierdzającymi, któ- ~~I fi~Prp~~lylemgolo~a~ie w~~ny~~ :.• 
sowe<?o 1 pł.aclll za ten skra- : rego dn ia łisly te byty w 
weC?ek 7.lem1 - · podatek. Mają : posiadaniu poczty. Być może egzaminów dostalem tylko 5.: 
na to· pokwitowania! •• zakłócen ia komunikacyjne by- Tyle też dano mi na matu-: 

rQ, zamiast przysługujących: 
: ly przyczyną opóźnienia prze- l4. A wszystko dli:ttego, że : 
5 sytkl. (g) „ośm leliłem" się skorzystać: 
:_ ZDUMIEWAJĄCA z ur!O\:)U be;r;platneg:<?; Czy tak: 

BEZTROSKA pe>winna wyglądać pe>moc za-: 
: kladu dla pracownika w chw1-: 
5 18 czerwca 0 5.26 wsiadałam li gdy rozpoczyna on grę «>: 

tak wysoką staw'kę? : 
: na dworcu Lódź - Fabryczna (nazwisk<> znane reda.kcji) •. 
: do pociągu jadącego do Ka- • 
: towlc. Po<:iąg mial piętrowe : 
: wagony, mnóstwo pasażerów KLOPOTT : 
: i przewidzianą przepisąmi ob- z DEKLINACJĄ NAZWISKA : 
: sługę konduktorską. Ponieważ : 
: 4 najbliższe toalety były za- Mam trudności z deklinacją :I 

NTU 303·04 
od owiada 

ł 

CZĘSCI DO MOSKWICZA 
: mknięte na kilucz zapytałam nazwiska Lato. czy należy je: 

M. w.: Od dluzszego czasu po- : sprawdzającego bilety kon- odmieniać Jak lato, pora ro·: 
szukuJę różnych części do : dulctora, gd!zie są czynne toa- ku, czy jak nazwiska z koń-: 
„Moskwicza '12". Gdzie można : lety. Ten beztro.sko odpa>rl, cówką „a", np. Rokita, żego-; 
je nabyć jeśli łódzki „Motozbyt" . : że wszysbkie są zepsute, a ta, a może jeszcze inaczej? • 
nlm..i nie dysponuje? : działa tylko jedna znajdująca • 

: s ię na końcu pociągu. RED.: Nazwiska zakończ<>- 5 
RED.: Sprzedaż części do sa

mochodów z Importu prowadzi 
kilka wyspe<:jalizowanych skle
pów znajdujących się w War
szawie, Toruniu, Katowicach l 
Poznaniu. Jak informuje na• 
łódzki „Motozbyt" po części do 
Moskwicza Ich posiadacze mogą 
sl<: zwracać do PP. „Motozbyt" 
w Warszawie, ul. L<>puszyńska 
36, który prowadz.i sprzedaż wy-

: Ta zadziwiająca bezitroska ne na o, mające odpowiedni-: 
: oburzyła wszystkich pasaże- kl w rzeczownlkach pospoll-: 
: rów i dlatego proszę w ich tych (np. Lato, Sidło, Kopy-: 
: imieniu o wyijaśnienie nam, to), odmieniamy tak sam<"'I: 
: co upoważnll<> kolej do WY- jak nazwiska zakończone n~: 
: puszczenia na tak dlugą trasę a. Dopełniacz więc: 
: pociągu bez podstawowych u- brzmi. Laty, Sidły, Kopyty.: 
: rządzeń sanitarnych. tak jak Rokity, żegoty. : 
: G CZUBAK : 
: ul. Wschodnia 61 (f) : 

syłkową. (hl : = 
~~~~~ 

- Z-CĘ KIEROWNIKA d.s. technicznych z 
wykształceniem wyższym technicznym l 
10-letnią praktyką, 

- KIEROWNIKA grupy robót z wykształ
ceniem wyższym lub średnim technicz
nym i 5-letnią praktyką, 

- KIEROWNIKÓW robót z wykształceniem 
średnim technicznym i przynajmniej 3-le
tnią praktyka. 

- PRACOWNIKA na samodzielne stanowi
sko d.s. zaopatrzenia z wykształceniem 
~rednim ogólnym I 5-letnlą praktyką, 

- ROBOTNIKÓW do budowy terenów zie-
leni, 

zatrudni zaraz Zakład Zadrzewień I Zieleni 
w· Lodzi, ul. Piotrkowska 102a. Od wszyst
kich kandydatów na stanowiska techniczne 
wymagana jest znajomość budowy terenów 
zieleni. Kandydaci proszeni są o bezpośrP
dnie kontaktowanie się z kierownikiem r,a
kladu 5471-k 

ROBOTNIKA do obsługi wózka akumulato
rowego zatrudni natychmiast Lódzkie Wy
downictwo Prasowe „Prasa Ksiąźka -
Ruch". Zgłoszenia przyjmuje dział kadr, ul. 
Piotrkowska 96, IV piętro, pokój 401 w godz. 
8-14. 

DZIEWIARZY o specjalności - maszyny sa
neczkowe ręczne i dziewiarzy z własnymi 
maszynami z terenu miasta Lodzi - do pra
cy nakładczej na rzecz usług dla ludności oraz 
w punktach us!µgowych zatrudni natychmiast 
Spółdzielnia Pracy Dziewiarsko-Pończoszni
cza „Swłt" w Lodzi, ul. Zakątna 40. Pracow
nikom _ o wysokich kwalifikacjach zawodo
wych spółdzielnia gwarantuje wypożyczenie 
własnych maszyn. Zgłoszenia przyjmuje dzia~ 
kadr w godz. 8-15. 5515-k 

- KIEROWCÓW z I kat. prawa jazdy, 
- MONTERÓW samochodowych, 
- SP A W ACZY gazowych i elektrycznych z 

uprawnieniami, • 
- LAKIERNIKÓW samochodowych, 

Ów - MURARZA-STOLARZA, 
- ELEKTROMONTER ' - KIEROWNIKA oddziału I zakładu trans-
- SLUSARZY„ portu samochodowego z praktyką, 
- ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych, - INSPEKTORÓW do transportu z praktv-
- MONTERÓW samochodowych, ką, 
- KIEROWCÓW samochodowych - ST. INSPEKTORÓW budowlanych do pro-

wadzenia robót inwestycyjnych, 
zatrudni natychmiast PRE „ELEKTROMON- - ST. INSPEKTORÓW handlowych - ln-
TAŻ" w Lodzi, ul. Rewolucji 1905 r. nr 21. wentaryzatorów oraz 
Wynagrodzenie W" układu zbiorowego pra- - ABSOLWENTÓW szkoły zawodowej 
cy w budownict;ie. Informacji udziela Technikum _Samochodowego na stanowi-

. . ska monterow samochodowych zatrudni 
dział kadr I szkolenia zawodowe2o w Lodzi. zaraz Lódzkie Przedsiębiorstwo Obrotu Pro-
ul. Rewolucji 1905 r. nr 21, tel. 259-49 lub !duktami Naftowyni „CPN" w Lodzi, ul. 
398-70, wew. 16 lub 81. •79~-k GdańskJ' '70, tel. 281-'70 w. 69. 5465-k 

pZIEN~ J,OOZIU m ~58 ,C7649). I 



Ogórki i pomidory prawie prz~z cały rok 

Pierwsza szklarnia na Widzewie Dziś ~RadioL-Telewłzji 
montowana przez Bułgarów JUŻ w 

(Informacja własna) 

111111 

W PGR Widzew poloż<>nym na zachód od Ksawerowa ju<i 
blisko rok trwają prace przygotowawcze przy budowie kom
bi,na.tu szklarniowego. Będą to w końcowym efekcie ł no
woczesne szklarnie o obszarze lZ ha. 

Dwie z nich mają być ooda
ne d-0 produkcji w tym roku. 
Każda będzie wyposażona w 
szereg urządteń usprawniają

cych uprawę roślin. M . im. 
tzw. deszczowce , będą nie tyl
ko zraszać wodą, ale - przez 
dodanie odpowiednich prepa
ratów - zasilą grunt w nawo
zy lub spryskają rośliny środ
kami owadobójczym! względ
nie odkażającymi. Szklarnie bę. 
dą wietrzone automatY'Cznie. 
Zapewniony jest też dla n ich 
całkowity zestaw ciągników gą

s \en:cowy•ch d·o uprawy I 
transportu oraz maszyny rol
n icze o specjalnych dla szklar
ni wymiarach. 

Ten supernowoczesny projekt 
zakupiono od Bulgarów I oni 
zajmą się ostatecznym monta
żem I wykończen i em obiektów. 
Jest to druga tego typu Inwe
stycja w Polsce. Warszawa ma 
już swoje bułgarskie si,k!arnie 
w Mysiadle. 

Sama buc1-0wa okazała s1e 

bezpieczne nasycenie gleby wo. 
dą). Potem przekonano się, że 

żądane wysokie dokladn-Ości bu
dowlane rzędu 5 mm przy tra
dycyjnych metodach pracy i 
braku fachowców w tej dzie
dzinie, są trudne do osiągnię. 

cia. Mim-0 wszystko już za pa
rę dni bulga.rscy wykonawcy 
przejmą wykonane fundamenty 
i przystąpią do pracy. Prawdo-

kiny 
dość klop-0tliwa. Na PQCZątku 

były trudności z melioracj<1 
gruntu gdyż na pewnym -0bsza
rze wystąpiła kurzawka (nie- - jak ... --§ -§ ---. . 

: 
Zatłoczony tramwaj, Dwie st.u- : 

dentki i stars,a, pani stoją obok : 
m iejsca ?ajętego przez mtodeqo .= 
czlow;eka. Miody colow iek ma 
oczy zamknięte, głowę oparta. o ._: 
szvbę , nog i wyciąqnlęte pod sie· 
dzen ie na.przec iwko. : 

Studentki zaczynają cicha r-0z„ 5 
mowę: • 

- Pewnie ba·rd:o zmęc:onu... ..=. 
- Pewn ie ba„dzo pi1any„. 
- Sp1, nie mów Cllośno, bo Qo :. 

obudz isz .. . 
- On udaje, żeb11 nte ustqpic! : 

m/ej.~ca„. ==.· 
- Nte udaje, patrz nawet s le 

nle umyl. pewn i e wraca z noc-

ludzie 

bieżącym roku 
podobnie w paźd.zlernlku PGR 
otrzyma gotową szklarnię. 

Dotychczasowa uprawa PGR 
Wi<lzew to sady o łącznym ob
szarze 86 ha. W związku z roz
szerzeniem produ·kcji roslinnnej 
na szklarnie zaistnieje Potrze
ba z.większenia ka<:lry wykwa
lifikowanych pracowników. Jed
nak inwestycje towarzyszące. 

takie jak bloki mieszkalne, 11<>
tel, stołówka jeszcze n ie zo
stały rozpoczęte. 

Liczymy na to, że po za.koń
czeniu inwestycjj pomidol'y I 
ogórlc1 będą na łód zkim rynku 
od marca do grudnia - i to 
tańsze ni:! d-0tychczas. (eh) 

CZW ART·EK - 5 LIPCA 1973 R, 

PROGRAM I 

i.o.oo Wiad. 10.08 Komipozyitio. 
rzy - wy1konawcam.i. 10.45 . La
to z rad1em". 12.05 Z kraju 1 
.ze świata. 12.20 Melod.ie z Ma
z,owosza. 12.30 Koncert życzeń 

12.óO SłJl1llne tematy w wersjach 
rozrywkowych. 13,25 Poradnik 
rolmika. 13.35 Mu,zyci,ne podró
że - Europa. 14.00 ze świata 

nauki i tech.nLkL 14.05 Muzyczne 
poctróże - Azja. 14.JO Sport to 
zdvowie. 114.35 Mu.zyozne podró
że - Aus~ralia. 15.0il Wiad. l 5.05 
Mtozyczne podróże - Ame:-yka 
P.olud'll iowa. 15.30 Apety>t wz ra
sta w miarę slucha1nia. 15 35 Gi
tar :3Jda. 16.00 Wiad. 16.lO w 
kręgu wę.g ' e rskiej mwzyiki, 16.;ro 
Pły ty z różnych stron - Pol
ska . 16.55 Pr-0pozycje na dzi ś, 

17 OO Stud·!-0 Młodych. 17.15 Me
tr<>n·om. 17.50 Rytm, rynek, re
kla.ma. 18.05 N-0n stop prv:bo· 
jów. 18.~ Cykl: Gm ina - u
rząd - saim<:>rząd. 18.40 Rep. z 
Festiwalu P iose.aki Zoln'er
sik:ej. 19.05 Muzyka i aktualn-0ś
ci. 19 :;o Z al·bwrn.u kolekcjon e ra 
mtozy kL 20.00 Dziennik. 20.15 
Przet>oje Pragi. 20.50 K.ron i,ka 
spo-rt.Qlwa. 21.00 Mini.artUJry r-0z„ 
r;iwkowe. 21.25 Ak.tu.alności kuJ
tura,ine. 21.30 R;"tm. taniec l 
p'.o.senka. 22.00 Wiad. 22 .05 Fn
stru.mentar:urn j1azzowe. 22 25 Co 
slychać w świec i e, 22.30 Rytm. 
tan :ec i p '-0senka. 2.3.00 II wy
da·n ie dziennika. 23.10 K•)r~·Cj
pe>n,de:ncja z zagra.n'cy. 2\1.15 
Rytm, ta•niec i pi-0senka. 

PROGRAM ll 

8.30 W'ad. 8.35 Sztuka życ'.a. 
8.W Mu z;1ka spod strzechy. 9 OO 
J . Wańsk i - symfonia D-dur. 
9. :lO Trąbka gi ~atia, fortepian. 
9.łO Tu Ra,d i-0 Moskwa. 10.00 
K ron ' ka kwltura l na. 10.15 P ' e
śn i do teks tów A. M·ck iew;.~za. 

10.40 Nie ma ma.rg ',nesu. 11 .00 
SJynne m1us;cale. 11.30 Wiad. 
11.35 Porad,nha rod'Zi'lma. 11.40 
Choroby we neomz.ne nadal g„o
źne. 11.50 Od Tatr do Bałtyku. 
1.2.05 Komu·n ikMy (L). 1~.10 , Są. 
s '. edzk:e waś•n i e" - rep. '17.w. 
(L). 12 25 Ka,pele łow i cki e (L). 
12.3:; Ut"·-0ry W. A. Mozarta (LJ. 
13 OO To\rn r1 y ~~ws naukowe w 
Lodzi. 13.20 Przed.s.t sw.amy 7PSp, 
wo k a,l no-"nsbrwmeruta.tny „Wa
wele". 13.30 W„ad. 13 50 „Gl~bo
k .e źródła·• - frag.ro. 14 oo 
Wcęc ej . lepiej. tan iej , J.4.15 Pod. 
skrz~idłam i Hermesa. 14.35 z 
twórcz-o-~ci Ha,n ~a E 'slera. 15 OO 
Rad·io (e r ie w kręg<i przyja c 'ól. 

118.llO Te·run~nam mw:ycz.ny. 18 30 
Echa d'nia. 1.8,40 Wi.dlnokrąg. 
19.00 Sbu,ct,io Ml<>dyich. 19.15 .l.ek
cj•a jęz. niem. 19.JO Przed m i
krotonem ,.Novi Silngers" . 19.40 
Rep. l!it. „Ziemia p11aojców na
szych". 20.00 Koncert muzyki 
operowej. W.30 P-0eta i ie-go 
św : at - Booleslaw Leśmian. 2l.OO 
Ubwa<ry na temat B.A.c.H. 21.~ 
z kraju i ze swia.ta. 21.so Wiad. 
s.port. 211.:;.; Po.rtrety pols·k ich 
korrupc>zytorów. 22.36 Konfron
tacje. 

PROGRAM Ul 

12.1)5 z kraju i .ze śwt.a,ta. 
12 20 z anlx>l<:>gii flamenca. 12.25 
Za kierowrnicą. 13.00 Na kato
wickiej a.ntenie. 15.00 Ekspresem 
przez świat. 15.10 W klrę;g.u p\o
sen•ki. 15.30 Weekend tn spe. 
15.45 Soul na sa·k:sofonie. 11'; .55 
z konw<>zyW<rs·kiej tek.i Drn.er 
- Holland - Dozier. 16.25 Jazz 
ze Skandy·na1w!L 16.45 Nasz rok 
73. 17.00 Ekspresem przez świ at. 

17.05 „Pam ięitn1ik 2 trzech mórz 
i jedneg.o oceanu" - ode. p.o.w. 
17.15 Mój ma,g>ne1<>f-0n. li.40 N :e
znane o 14!anych - wokól S 1en-
k'ewicza. 18.lO Ballady Pete 
Seegera. 18.30 POtlity'ka dla 
wsziistkich. 18.45 Bluesy na 
harmon'.jkę. '19.00 Ekspresem 
prze.z świat. 19.05 P-0cztówka 
dżwi ęokowa z Paryża. 19.20 
Książka tygod1nia - „Zamek w 
Karprutach". 19.35 Muzyci,na po
czta UKF. 2JO oo Gdiz;e jest prze
bój . 2<l.20 Moja prrzy<gooa z 
kisiążką - rep. 20.45 Blues na 
tortepi.an. ~I.OO Dnterradio 
prog.ram muzyczny. 211.30 Józe! 
Hayl!l1: kasacja C-dur na !u.t
nię i s·kirzyipce. 22.00 Fakty <iJr,ia . . 
22.08 Gw' aroa siedmiu wie:zo
rów - Pawi M<CCall1!ney. 22.15 
.. Ka.pi.tan Blood" - odc, pow. 
22.11!5 U źródeł samby, 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

10.00 z serii NSwięty" - fllrn 
prod. ang. pt. „Dy,plomata i 

• gangsterzy" (kolor). 15,:!G Ma
tema tytka dla na,uczyciell -
F\u.nklcje, rówtnani.a i nie:ró\V,no
ści cz. I (7. Kr111kowa.), l~.5~ Ma
tematyka dJa nauczycieli - 'F'un 
k·oje, .t:'Ó'Wna,nia l nierówności 

cz, 1'I ~ Kra,kowa). 16.30 Dz1e11 
n!Jt (W). 18.W lłe~Iek.sJe (WJ. 

17•10 Gramy o telewi:ror - te
letUll'n.ie.j (W). 17.~6 LWD, 17.40 

Prog.-am pulblicyostyczny „ Lai4 
w mieŚ>Cie" r.z Lodzi). 18.00 'Ie· 
lewiizja Ml-Odych - P.rzed z.lo
tem (z Katowic). Stud:o iestl
walowe (W). 18.45 Reportaż 

(W). 19.10 P.rzypomcn.amy, ra
dzimy ('W). 19.21() Dvhril.noc -
„Baj!ki Bo~ka 1 Lolka" (.kolor) 
(W). 19.30 Dziennlk (kolot'), 
20.15 ,.,Sokół maltański" - fJnt 
fab. pro-O. USA (W). 21.55 
„Uroczysk-0" - spobkanle II, 
reportaż (W). 212.2-0 Z cyklu: 
Wtec.zory z Jarosl.awem Hasz
kiem odc. III (ostatni) pt. 
„Portrret cesa,rzau - tłu1macze
n ie Helena G11us:oczyńska-Dę·b
ska i Stefan Dębs.ki. A<la,pta
cj a Władyslaw WojclechowskL 
Reż. Ewa Kolog6Jrska (ze Szcze
cina). 213 .0-0 Dziennik i wiado
mości spe>rtowe (W). 

PROGRAM li 

17.W „Mi ędlzy Lebą a Ustką'' 
- Jc,rajobraz Polski - program 
kll'ajoz.nawc~,y. 17.W „Pejzaż dla 
Inanny·• - 'l'ilm Tadeusza Kra
śki, pQŚWlięcony twórczości Zbi
~n ;ewa Mak-Owskiego (k-Olo.r). 
1'8.00 „Spie"·a Vera Oelschle
gel" program TV NRD (kolor), 
18.SO ,„Szcze,p'.ć czy unilkać" -
Kol-0rowe spotkania - program 
ośw iatowy (kolor), 19.00 .,Z WY· 
stawy maia.rstiwa czeskego i 
Sl!-0wackiego" reportaż Francisz
ka Kud\llka (lkol-0'r). 19.20 Do
branoc (lkplor), 19.30 Dzienn '. lc 
(lkol-0or). 20.15 ,.Wz.lecial paw" -
program folki-o.rys.tyczny TV 
węgierskiej (kolor). 20.45 „Ka-
lifornia niezmana 11 - fHm do-
kumentalny prod, TV F i.nlan<:Lia 
(kolor). :lll.15 24 god.ziny (.k-0-
l<>r). 21.25 „Spotkamy się na 
Vla1ch-01\V1Ce" - program roiiry'A"
kowy TV CSRS Qk<>lor). 22 OS 
„Got milt uns" - film fab. 
prod. j·ug.-M-l. {lkiolw). 

Dr BARBARZE BRZEZIN
SKIEJ wyra.zy głębokiego 

współczucia z powodu śmierci 

OJCA 
skladaj11: 

PRACOWNICY SZPITALA 
im. M, PIROGOWA i III 
KLINIKI CHIRURG. AM 

nej ?m ia·n11„. =:. 
- N •c nie mów, on wygląda 

na ""cn11ctę. a miejsce dla nieao 

Swietlicę przy ul. Targo•wej wypełniły niedawno mane·ki
ny ubr~ne _jak „z igły" w od zież kolekcji Telimeny. Zjecha
ł<>. tutai wielu handlowców z całego kraju. aby wzią ć u
dz iał w niezwyklej giełdz i e. Organizatorem tej ciekawej im. 
prezy był-0 - Pr7,eds i ęb iorstwo Remontowo - Montażowe 

Handlu Wewnętrznego - jedy ny \V kraju prodllcent mane
kmów I sprzętu wystMvniczego. Na wysta.wle przedstawio
no 50 propQzycji sprzętu wystawienniczego (manekiny ! 
s.przęt do ekspozycj,i kapeluszy, biżuterii. rękaw iczek, peruk, 
poi\czoch Itp.). Do produkcji wprowa.dzono wiele n-0wych 
rozwi ązań w oparciu o wzory włosk i e I francusk ie. zasto
sowano również now11 ke>lorystykę (manekiny czerwone i 
czarne). W czasie tych małych targów zamówienia prze
wyższyły dwukrotnie prcxiukcję przedsiębiorstwa i zam'lrnę. 
ly się kwotą 25 mln zl. 

15 40 Co s'ę Wam w tej audycji --------------
naj.baroz!ej podoba. 16.00 „Cza;; 

Z żAlem zawiadamiamy, te 
dni.a za czerwca 1973 r<>ku 
zmarła po dlugich i ciężkich 
cleiipieniacb 

S. t P, 
i ludzie" - aud. kombatanck•a. 

jest tajete... : 
Tu chlopak n ie wytrzyma!. : 

Zerwa! slę.d pneciskal llJ>er- • 
11 icznie do tvu)ścia, Jedna z~ : 
stwtenfek P011Ji1?dziala do •tar- C 
szej TJan.U :.• 

Warto dodać, że głównym projektantem wlęk>szoścl pre
zentowanych wi,orów jest znany łódziki airtysta plastyk Ka. 
złmierz Karpłl'1sklt który Jak już de>noiii!iśrt1y, Q<!nlósl osta
.tnio wielki sukces na IV Bie<nnale Sztltki -0 Temat;vce spor
t<>We.i w Madi'yl!ie. JP.go rzeźba .zootala wyróżni-Ona gJówną 

--
= . 

16.15 Z nagrań solistów. 16.45 
Aktualnośc i łód~k'.e (L). 17.00 
10 mi'Ilut z Jola'Thtą Kubicką (l'.). 
117.1-0 ,„Kooy śpiewają w Pola
nicy" - rep. spolecrno-obycza
jowy (l'.). 17.30 Scherza. roman
se i'lltermezza (L). 18.00 „Przed 
koncentem w ! clharmonii'' (L), 

- Pranę. ten p a n ustqp ll 
nagrodą Grand Prix. (wach) : . 

pcini miejsca. 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Tłum. MIECZ:fSŁAW DERBIEJQ' 

THOMAS 

Pogrzeb Arnolda Ebingera był uroczy:.tością niezwykle 
udaną. Napisano już całe tomy o wielkiej amerykań

skiej sztuce chowania nieboszczyków i trzeba przyzna('., 
że jeśli chodzi o pogrzeby, to naprawdę jesteśmy mi
strzami w ich organizacji, Nie wolno równ'ież zapomi
nać, że przedsiębiorstwa pogrzebowe stały się jedną z 
czołowych gałęzi narodowego przemysłu. 

Nieboszczyka balsamuje się, r-0bi mu się makijaż, jak' ' 
starej kokocie. Nie, nie, przyjaciele, to skojarzenie jest 
zupełnie właściwe! Arnold Ebinger bynajmniej nie był 
świętym. Prowadził homeryczną wojnę o swoje domy . 
towarowe. Prawdopodobnie skończyłaby się ona niepo
wodzeniem, gdyby nie zaczął szukać dodatk-0wych do
chodów w handlu lemoniadą i ulatwianiu przelotnych 
miłostek. Po nitce do kłębka, jak to się zwykle u nas 
dzieje, doszedł d-0 polityki, gdyż był to najlepszy spo
sób kontrolowania równoległego sektora i j~Q lgindlo· 
wej działalności. Przez ten równoległy sektor rozumiem 
naturalnie nocne lokale, alkohol, dziewczęta itd. 

Wydaje się wam, że zetknięcie się z cudzym cierpie
niem osłabił-0 niezdr-0we zainteresowanie współobywate
li? Ależ skąd! Cale Springville, jak jeden mąż, zjawiło 

się na pogrzebie. Mer, senator, gubernator, szery! i pro
kurator obwodu, Nigoko nie było brak. Zjawiły się na. 
wet najciemniejsze elementy, naturalnie o białej skó
r-ze. Nic w tym z.resztą dziwnego, „gniew ludu" był 

przecież umiejętnie i>od.sycany przez radio, prasę i te
~ewizję, które były święcie przekonane, że odpowie
dzialność za tę wielką żałobę ponoszą „C.zarne Pan
<tery". Każde przemówienie wygłoszone nad trumną 

wskazywało winnych. Zaiste, nie bardzo przyjemnie 
było tego dnia obnosić po mieście swoją cza;rną ' skóri:! 
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Mimo wszystko byłem na m1ei.scu. Stałem niedaleko 
grupy składającej się z oticerów policji. Celowo staną· 
~em w tłumie dziennikarzy, aby nie stracić a·ni jedne
go słowa z wygłaszanych przemówień. Po błogosła

wieństwie past-Ora, za<trudni>anego w przedsiębiorstwie 

pogrzebowym, po różnych protokólarnych ceregielach 
osób oficjalnych, co natura<lnie trwał-0 ponad godz.inę, 

'llform-0-wał się orszak limuzyn, aby towarzY'szyć zmar
qemu w jego osta1mriej drodze. Obie kobiety, wdowa '
Janice orruz córka - Deborah, znajdujące się n 'a czele 

- orszaku, trzymały się za ręce jak dwie kochające się 

siostry, podtrzymujące się wzajemnie na duchu w mo
mencie wiel.k.iego cierpienia. Zastanawiałem się, o czym 
one w tej chwili myślały? Deborah nie musiała posy
pywać .głowy popiołem! W tej chwili 'Wa•rta była pół 

miliona dolarów. Ale może naturalny sentyment córki 
<l-0 ojca sprawiał, że od czasu do czasu w jej oczach 
pokazywały się łzy. 

Sprawa p!'zedstawiała się duźo gorzej, jeśli chodzi 
o Jam.ice. Zakład ubezpieczeniowy wypłaci jej sto ty
sięcy dolarów, zgoda. Ale dla dziiewczY1J1y takiej, jak 
ona,przyzwycza jon ej dzięki Ebi1ngerowi, do luksousu, su
ma z ube7.pieczeinia nie była na pewno spełnieniem ma
rzeń. Myślalem nad tym, czy Z'nała testament męża i o 

· tym, jakie uczucia żywiła dla pasierbicy. 

Widziałem, jak wsiadały do limuzyny, prześliczne w 
i;woich czarnych toaletach. 

ZaiinY'kając za nimi drzwi, Marvin Lee, jak p'rawdzi
wy arystokrata, szanujący ból najblLższych, zajął miej
sce obok kierowcy. Pomyślałem również -0 n.im. Jeśliby 

nawet uśmiercił Arnolda Ebingera, to cały jeg-0 plan 
bazowałby na fakcie, że jego podróż nie będzie niko
mu znana. Ogłupieni przez hist-0rię z „Czarnymi Pan
terami" chłopcy z wydziału m-0rderstw nigdy nie za
dnteresowaliby się życiem Deborah i jej męża. 

Przypuśćmy, że Lee mnie oszukał, źe :rzeczywiście za
bił teścia i pozostał w Sprin.gville na noc z jakiegoś 

bli,żej nie znanego mi powodu. Musieliby wobec tego 
brać udział w wysła111iu anon~mu, który przyniosła mi 
Janice. 

To zupeł·nie jasne! Miałem nowe zajęcie. Zamierza
łem pójść śladem maszyny do pisania i do,pieTo wów
czas wyłączyć ze sprawy Marvina Lee. Wiecie przecież 

tak samo dobtze, jak i ja, że łatwiej jest zideQty:fiko
wać maszynę do pisania nLż pismo ręc=e. 

Pozostawiłem możnych Springville w chwili, kiedy 
wsiadali do swoich poja2dów, by zająć miejsce w or
szaku i powródłem do biura. 
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PBl.YJMU.IB IE~llE'J:AlllA'ł 
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GAZECI& . 

PODZIĘKOWANIE 

Wszystkim, którzy w okre
s!.• choroby 

S. t P. 

ZOFII 
GUSTY 

okaza.Jł Jej I nam pomoc, 
wiele Sel'.Ca i życzliwości, tym, 
którzy lączyll się w naszym 
smutku w czasie uroczysto-
ści pogrzebowych •kladamy 
serdeczne podzięk<>wanie 

RODZINA 

Dnia ! lipca 1973 roku 
zmarł nasz nieodżałowany Ko
lega, prawy człowiek, zasłu· 
ż<>ny dla przemysłu sk6rzane. 
go, wieloletni pracownik Insty
tutu Przem. Skórzanego, od· 
znaczony Złotym Krzyżem za
s.lugl oraz Krzyżem Kawaler-

l>k:im Orderu Odrodzenia 
PolskT 

MGR 

JAN LIS 
Wyrazy głębokiego współczu. 

cia Rodzlrue Zmarłego skła_ 
dają: 

DYREKCJA I PRACOWNI
CY INSTYTUTU PRZEMY -

SLU SKORZA.>'IEGO 

~EGINA 
KOST'ER1KIEWICZ 

s domu WOJTASIAK. 
Wszy6tkim, którzy oka.zali 

pomoc w tych ciężkich chwi
lach, a 21Wlaszcza Koleg<>m -
leka.r.rom 1 pielęgniarkom ze 
Szpitala Wojewódzkiego w 
Zgierzu skladamy serdeczne 
podziękowania 

CORKA l SYN 
1; RODZINAMI 

Msza talo-bna odbędzie się w 
pi11tek, 6 IJ,pca 1973 roku o go
dzinie 17 w ka.plicy Swiętej 
R<>dzinY przy ul. Zuczej 38, 

I sekreta=owi Komitetu Po
wiatowego PZPR w Lodzi t<>w. 
ALEKSANDRO WJ WESELA· 
KOWI - wyrazy współczucia 

z powodu śmierc.i 

OJCA 
składa.Ją I 

KM PZPR f PREZ. lWRN 
w KONSTANTYNOWIE 

Dnia 3 Upca 1973 roku zma
rła 

s. t p, 

STANISŁAWA 
śWIATOPEtK 
-MłRSKA. 

2 domu ALCHIMOWICZ. 
Za okazane współczucie i 

udział w pogrzebie, który <>d
był się 4 lipca 1973 roku na 
cmentarzu św. Wojciecha 
wszystkim Przyjaciołom i Zna. 
jomym najserdeczniejsze po. 
dz:ięk<>Wanie składa 

RODZINA 

Dnla % lipca 1973 roku zmarła w wieku lat 38 nasza nie
odżaJowana Koleżanka 

wieloletn:IA nauczycielka Szkoły P<>dstawowej nr 97 dla 
Dzieci Głuchych, 

W Zmarłej tracimy prac<>Wnika oałym sercen> oddanego 
spra,wie wychowania dzieci defektywnych. 

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 lipca 1973 roku o godzinie 16 
na cmentarzu na Dolach, o czym powiadamiają , 

RADA PEDAGOGICZNA, POP PZPR, OGNISKO 
ZNP, PRACOWNICY ADMINISTRACY.TNI, KOMI· 
TE'? RODZICIELSKI i llfLODZIEŻ PANSTWOWE
GO ZAKLADU DZIECI GLUCHYCH w LODZI 
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